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Listy należy frankować. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty 

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

C E N A
NUMERU

20 gr.

Ceny o g ło s zęA :
Za 1 w ie m  milimetr. (6 -„ cm. szer.j w zwykłych b fło < z i 
nlach « r  M , w  nadesłanem i w nekrologach g i M , 
w  kronice, renenuar, dzia ł gospodarczy, raski w tekście 
d r. N ;  pod nagłówkiem  na pierwsze! stronie z ł. r - .  Za 
[r ''n o  .Iow o  w drobnych ogłoszeniach g r . 10, kupno 
i sprzed -Z słow o g r . I ł ,  matrymonialne, korespondencje, 
prywatne s łow o  g r . 20, d la  poszu ku jących  p.'acy , . .  i .  
Z zastrzelen iem  miejsc SS urc 'agranicz. o SO prc. drożej

W. BARANOWSKI

OBROŃCY LWOWiS A  POLSKA IDEA P O U IY G N A .
Byłoby rzeczą r.ie do darowania, 

gdyby z całości obchodów, związa­
nych z rocznicą obecną — rocznicą 
niepodległości i rocznicą bojow lwow­
skich rat wydobyć i me wysunąć na 
Pierwszy plan lm j u cy/,1 uchwalonych 
tia zjeździć obrońców Lw ow a w dniu 
12 b. ni. W  rezolucjach tych jest nie­
wiele słów. ale ileż głębokiej i lapi­
darnej treści. Mamy tu do czynienia 
z kategoryczną deklaracją poiitj czną, 
deklaracją szczególnej wagi jako, że 
pozbawioną zupę tu e charakteru tmui- 
llacji oficjalnej, bęHącą na tom las w y ­
powiedzeniem s:e do gruntu szczererfi 
i samorzutnem społeczeństwa, świado 
tiifgro swoich szczególnych zadań, o- 
bow iązkd t i celów, rozumienia któ­
rych dały niewątpliwie świadectwo 
dni listopadowe w r. 1918.

Lw ów  ówczesny, 'zaatakowany od 
wnętrza —  to wiekopomny bas tjoti 
Rzeczy pospolitej, wysunęły, jak się 
okazało, najbardziej na front niebez- 
pieczeństw i bolesnych zagadnień ja­
kie stawały przed dźwigająceir. się 
do ponownego pod;ęc!a misi. swojej 
tia Wschodzie Europy — Państwem. 
W yłom  chwilowy, jaki w mirrach 
tego bas-fcjomu uozymł zamach ukraiń­
ski, zasłoniło odruchowo sa ­
m o s p o ł e c z e ń s t w o  p o l s k i e ,  
i dotrwało własną mocą i ofia 
tą do dnia. gdy Przyszły je zluzować 
regularne siły wojskowe organizują­
cej się w sobie i zbrojącej sie od stóp 
do głów  Polski.

W brew  kłamstwom, rozsiewanym Po 
dziś dzień, losy Lw ow a i całej M ało­
polski Wschodniej ani przez jeden mo 
ment nie przesiały zajmować myśli 
t ego. kto wz.iąl na siebie brzemię 
odpowiedzialności za wszystkie utira- 
ińenia i walki, jakie tow arzyszyły od­
radzaniu siie naszej państwowość.. Orli 
wzrok Jego śledził z daleką losy za­
grożonego Lw ow a i możliwie rychły 
obmyślał mu ratunek. Zanim jednak 
odsiecz, nadeszła, lwowianie sami ro­
zegrali akt pierwszy ow ego bohater­
skiego sprzeciwili, który pouczyć miał 
wszystkich, iż Pociska nie ma zamiarr 
wyzbywać sę  swych historycznych 
uprawnień, takich szczególni ej, wyrze 
ezenie sie klórych stałoby się nie po­
czątkiem czyjegokolwiek szczęścia i 
Pomyślność, ale me dających się prze 
widzieć klęsk powszechnych i Pol- 

eh katastrof.
Jeszcze Parc lait przed tem  w  o w cz e  

5nej Galicji Wschodniej nikomu z ukrri 
ińców o walce zbrojnej z żywiołem 
Polskim s e nie śniło. —  Walka tą to
był posiew intrygi nikczemnej, to 
..dopiero działalność lir. Czernina, 
ukoronowana trak..u u brzeskim. 
Wprowadziła do stosunków polsko- 
ukraińskich ów nastrój bezwzględne! 
Wrogości, przy którym rozprawa 
krwaw*, leżała niejako wr naturalnym 
Porządku rzeczy"... Ale w intencjach 
i nastrojach polaków nie leżała ona 
•tepelmc. Największemu z głupców po­
etycznych i dyplomatycznych przeche 
■ów, prawdziwemu grabarzowi mo­
carstwa któremu służył, udało s.ę 
Podpalić jedynie ukraińska, mcopano- 
Wntią przez żadną rozwagę, wyobra­
źnię i pchnąć ja do nieobliczalnych czy 
uóu. Polacy, na pokój brzeski nawet. 
Zareagowali wyłącznie wstrętem do 
nikczemnej Austrii, ale me uionawi.

ścią do bratniego, na tej samef z^emi 
os adłego w a z  z u m,i plemienia. Stąd 
też wojną o Lw ów  ; przynależność 
państwową M ałopolski. Wschodniej 
P  o łs  c e z o s t a . a  f n a r z u c o n a  
Ciśniiętą natii rękawicę musieliśmy 
podjąć jednak i wy'.rwać. jak na na­
ród świadomy przystało w  obronie.

Obrona ta niezbędna nic stłumiła 
w społeczeństwie polskiem jednakże 
zdrowych skłonności politycznych. 
Przygłuszone Przez huk armat na fcró 
ko. odzywają s:ę one wnet po ukoń­
czeń; u krwawej i dla dusz posępnej 
rozprawy i m 'h  łaj niewiele, a myśl 
nasza staje znów w  całej zadumie 
swe; przed zagadnieniem współżycia, 
a nie walk bratobójczych bynajmniej 
—  na tej ziemi, co wieków tyle naszą 
i Ukraińców była wspólnem dziedzic­
twem I z  tej zadumy z tych rozmyślań 
płynie wszystko, co w  zakresie po sko. 

kraińskich stosunków chcielibyśmy 
ustaiiić jako podstawy zdrowe j racjo­
nalne. Poszukiwanie tych podstaw, 
wystawiając właściwe św acSectwo du 
chowości społeczeństwa polskiego, to ­
warzyszyło też rozparniętywianiom 
związanym z obchodami piętnaste'! t 
cia odzyskania przez nas ntepodte-- 
głości i obrony Lwowa.

Jak w' r. 1918 przemówiła siła upo­
ru narodowego i oręża organizującej 
się Polski, tak w  piętnaśc e lat potem, 
gdy wszelkie namiętności po naszej 
stronił już oddawna ostygły, doszła 
do głosu trzeźwa myśl pohyczna, 
oceniająca wydarzenia min- one retro­
spektywnie już s i n e  i r a.  w calem 
tego słowa znaczeniu, i jedmocześmiije 
usiłująca wyjaśnić powstałą sytuację ' 
skonstruować poniekąd jej ciąg dal­
szy.

Ten wysiłek musiał znaleźć punki 
wyjścia przedewszysUciem w stwier­
dzeniu. iż walka w  r s  tojadzie 1918 r. 
. . b y ł a  z w y c i ę s t w e m  o d n i e s i o  
n e m  p r z e z  ż y w i o ł y  ś w i a d o m e  
r.ad c z y n n i k a m i  m a ł o d u s z n o ­
ś c i  k o m p r o m i s u ,  t u d z i e ż  nad 
ż y w i o ł a m i ,  d ą ż ą c e m i do  r o ­
z l u ź n i e n i a  w z g l ę d n i e  z e r w a  
n i ą  z w i ą z k ó w  L w o w a  j M a ­
ł o p o l s k i  W s c h o d n i e j  z RAi e- 
c z a p o s p o l i t  ą".

Tak ujęta syntezą bojów ii-stopado- 
wych ma dwa oblicza. Jeanem zwm- 

Jjfą sie przeciwko ówczesnym iawnyjn 
nieprzyjaciołom, d rogiem —  przeciw­
ko wszystkiemu, co  w  Środowisku 
polskiem było hub Jest oportunizmem

Reorganizacja Wspólnoty Interesów?
Przestaw ić ete Harrimana u p . Ministra Zarzyckiego.

(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 21 listopada (Sz.) Dz.ś 
odbyła się w Ministerstwie Przemysłu 

| i łlandlu konferencją między prz-edsta 
' wieielami Hamma,iia i Flicka i Mini- 
| strem Przemysłu j Handlu p. Zarzyc­

kim. Przedstawiciele Han imana przed 
I stawili pewne Propozycje tyczące się 
j reorganizacji *Wspólnoty Interesów".

Ireść tych propozycyj trzymana jest 
i w tajemnicy.
j P rzy tej sposobności przypomnieć

należy, że Harnrnan nie dotrzymał u- 
mowy zawartej swego czasu z rządem 
polskim, gdyż odstąpił pewną część 
akcyj przemysłowcowi niemieckiemu 
Flickowi.

Jak utrzymują w kolach gospodar­
czych, propozycje przedstawicielu Har-

I
rimana zmierzają w kierunku reorgani 
zacji władz ,.Wspólnoty Interesów", 
tak, aby wszystkie odpowiedzialne: sta­
nowiska zalete były przez Polaków.

Listy gończe za 5 byłymi posłami.
i ! r.M tuli ■ 11 i‘J łlHS

Warszawa. 21 listopada. (Sz.) Byli 
posłowie BarJicki, (Jicrfkosz. Dubois, 
Mas tek. 1 Pu tek otrzymali wezwaniu 
do stawienia sie w więzieniu w  ceJu od 
bycia  kary. Dwaj z Dicli, Barlicki i Du- 
bms. przebywający stale w Warszawie 
maja zgłosić się do więzienia Mokotow 
skiego Jak wiadomo, byli posłowie 
Witos. Ki-ernk i Bagiński przebywają 
w Czechosłowacji, zaś b. Posłowie Lic

e-ao koresnon Jenia.)

berinan i Prager w e Francji. Rozesła­
no zą nimi listy gończe.

Rada adwokacka otrzymała od pro­
kuratora Sadu Okręgowego w  Warsza
wie zawiadomienie o uprawomocnieniu 
się wyroku na 3 członków tej Rady, 
mianowicie b. posłów Liebermana, 
•Górnika > Pragiera. Rada Adwokacka 
ma obecnie za zadanie skreślenie z li­
sty adwokatów tych trzech skazim; h

bezmyśiinem. Z opo-mmizmu bowiem 
nie wynikło by nic dobrego dla stron 
obu —  wynikłaby dla tednej i drugiej 
najstraszniejsza wspólna niewola... 
W róg bowiem stal już w gotowości 
tuż pad ziem naszych granicą. Ustę­
pliwość wobec podjudzonych prze:^ 
rozpadającą sic monarchię habsbur­
ską fantast-ów u kr a i niskich byłaby 
wszak de facto wpuszczeniem na 
nasz teren w  dalszem m sijostw ie — 
obce' z ducha, w iary sfńbju poten­
cji, oddawna. chociaż przy innych, 
wtaicach. czyhającej no iipfagntHfih 
zdobycz. Przeciwstawienie sie -tdmii 

byłą z nasze,- strom w emo.ść wy­
trwała „ i d e i  R z e c z y p o s p o l i -  
■ej.  z d o i n ekji Se d y n i e r o z w i ą ­
z a ć  z a g a d n i e n i e  w  o j c.. 
w ó d z t w p o 1 u d n i o w o - w s c li o- 
d n i c Ij z, g o d n i c z m i s j ą  d z ; c 
i o w ą P o l  s !c i, z g o d n i e  z r z c- 
c z X w i s t o  ś c : ą. p o t r z e b a t u  
d ą ż e n i a m i  w s z y s t k i c h  o b y- 
vz a t e I i t e j  z i e m (“ ... Tak ujmuiie 
Pogląd połakow rezohicia Obrońcsw 
Lwowa w drugim swym punkcie. I 
trzeba przyznać, stoi tu noizupehiicj 
na gruncie słusznej orientacji politycz­
nej... i to orientacji narzucającej się od 
wieków. Jui Bohdan Chmielnicki b o ­
wiem zdawał sobie sprawę z tej nie­
wątpliwej prawdy, iż losy Ukrainy 
uksz.-taltować można jedynie w oduo- 
wiednietn oparciu o  Polskę. Moskiew 
skm  kłamliwym dziejop som . hofi;> 
toin wiedeńskim udało ssie niestety 
współczesnych Ukraińców obelgać Jo 
szozętoie.

Nam polakom nic nie zaćmiewa pra 
wdy. Znamy błędy min one ciemnych 
i wrogich Państwu własnemu rzes^ 
szlacheckich, ale oddawnaśiny się 
z nich wyzwdjm , przyszłość na szą 
uh teij ziemi widzimy w mądrem, 
uczoiwem strzeżenhi w spółnei nam 
tysiacletełei niemal tradycji Rzeczy- 
imspołLej, tradycji, polegającej n.i 
liontynniow atun w  myśl [Je Państwo­
we „ t  w  ó r c z e g o w y s i ł k u ,  o.r- 
g  a n. i z u. i ą c e g o w s p ó ł p r a c e  
i w s p ó ł ż y c i e  c a ł e j  l u d n o ś c i "  
Tę też Piękne ogniwo tego wyznania 
wiary, jakie b. obrońcy Lw ow a zło­
żyli w dniu 12 b. m. Jak dalece zaś 
wyparował z dusz ich d myśli wszel­
ki osad wojenny jak obce im jest wi- 
dzeSió w  uikra ńcach jakichś p r z e ­
c i w n i k ó w .  jak beznamiętne j poli- 
tyczmie, mądire i uczciwę tym dawnym 
z-idipieirzom swego Państwa przyświe­
cają wskazania — tego dowodem choć­
by rezolucji ich część ostatnia, w któ­
re: podkreślają konieczność n i s z c z ę

(Dalszy ciąg na stro-nie 2-ej.)

naszezo korespondenta.)

Ulgi kolejow e dla rodzin u rzę d n ikó w . ¥ $ |  fTlU  ^
( I slctonem ort naszeZO koresnnnrte-ita.l U Z n a J e fT iy  J ^ C y n T c  '■D B iW i

* z  n a j h a r f s z y c h  

. . .  n a j l e p s z e

Z W I J K I  ( G I L Z Y J

Warszawa, 2i listopada. (Sz.) Osuil 
nio ukazały w prasie notatki -o 
zmmejszenui ulg przy przejazdach kok: 
jowycli dla urzędników państwowych. 
Ministerstwo komunikacji zawiadamia- 
że pogłosk. te są zupełnie bezpodsta­
wne, gdyż koszt przejazdu dla urzędui

kuw państwowych pozostaje uiezmie 
uloriy, Natom sst. jak wynik? z no-waj 
ustawy uposażetMOwej, będą prawdo, 
podobnie przyznane pewne ulgi rów ­
nież dla rodzin urzędników państwo­
wych.
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(Dalszy ciąg ze stronv 1-szei.)

u i a w s z e l k i c h  o b j a w ó w  a n- 
“ y p a ń s t w o w e g o  s z o w i n i z  mu. 
lozumiojąc pod tein —  oczyw iście — 
po obu stronach nurtujące jeszcze nie­
stety naiojonaliizmy krótkowzroczne. 
Dobrzy obywatele tej dzielnicy od 
obu nacjonalizmów chcieliby i po­
trafią stosunki nasze oczyścić ha,resz­
cie. Cetom ich jest bowiem —  jalc de- 
klarują to uroczyście i szczerze —  
„ s t w o r z y ć  w a r u n k i  c a J e <  l u­
d n o ś c i  t e j  z i e m i  w e  w s p ó l ­
n y c h  p a ń s t w o w y c h  i s p o  1 e- 
c z  11 y  c li i n s t y  t u c j a c li k u l t u -  
i i a l n y c h  i g o s p o d a r c z y c h  d l a
p r a c y  c y w i l i z a c y j n e j  i p o ­
d n o s z e n i a  d o b r o b y t u  ma  t e  
\r j a 1 n c g o“ .

Ten ostatni „punkt rezolucji" wyda. 
się może w  świetle sytuacji obecnej nie 
co „marzycielski" d a  wiciu. W yda  się 
on taki szczególniej tym, co przy­
szłość w idzą w  zmaganiu się na śmierć 
i życie i po niem obiecują sobie realne 
skutki. Lecz zmaganie się takie nie jest 
programem, któryby mógł komukol­
w iek przynieść niewątpliwe i trwałe 
korzyści. To  tylko woda na młyn 
wspólnych wrogów . Zrozumienie tego 
nie obce jest ludziom dorzeczniejszym. 
A  wszak tacy to ludzie tworzą rzeczy­
wistość. Nic w ięc dziwnego, że ponad 
podsycanemu sztucznie antagonizmami 
usiłują wznieść jakąś arkę przymierza, 
jeżeli nie serc jeszcze, to  dojrzałych itt 
stynktów trwałego i użytecznego bu­
downictwa na pożytek wszystkich. To  
instynkty zarazem państwowe i spo­
łeczne przenikają nawskróś dusze pol­
skie, przywiązane serdecznie do zie­
mi. sweej najbliższej. I dlatego dążenie 
do oparcia pomyślności jej o czyn zgo­
dny wszystkich pochodzi nie z fanta­
zji i nie z  upragnień tylko, ale z w ia­
ry t z  woli.

B. pos. Dym owski w  areszcie.
(Telefonem  od naszeeo korespondenta)

Warszawa, 21 listopada. (Sz.) B yły 
endecka poseł na Sejm i b. radny m. 
Warszawy, Tadeusz Dymowski, po­
padł w  poważny konflikt z kodeksem 
karnym. Dymowski wydawał pismo 
humorystycznie p. t. „Żółta Mucha". 
Wskutek skargi wydawcy warszaw­
skiej „Muchy" red. Buchnera, Sąd 0 -  
kręgowy w  Warszawie zakazał Dy- 
mowskiemu wydawania „Żółtej Mu­
chy". albowiem tytuł ten miał cechy 
złośliwej konkurencji. Po wyroku Dy­
mowski „sprzedał „Żółtą Muchę", je­
dnocześnie 4 osobom, pobierając od 
nich ogółem przeszło 20.000 zł. Gdy o- 
sżustwo działacza narodowo-demokra- 
tycznego wyszło na jaw, poszkodowani 
złożyli skargę do prokuratora. Dopie­
ro u prokuratora dowiedzieli się oni, że 
wydawnictwo to wogóle istnieć nie mo 
ze, ze względu na decyzję Sądu Okrę­
gowego. Za Dymowskim rozesłano li­
sty gończe.

Wczoraj przypadek sprawił, że jeden 
z ostatnio oszukanych spotkał Dymów 
skiego na ulicy i oddał go w  ręce poli­
cji. Policja osadziła go w  areszcie.

Transparent usunięty 
z  kowieńskiego M. S. Z .
(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa, 21 listopada. (Sz) Z Ko­
wna donoszą, że na gmachu kowień­
skiego minio ars,twa spraw zagranicz­
nych nieznani sprawcy zawiesi;! wczo 
raj w nocy wielki tnmspa.rent z napi­
sem „Niech żyje  LTwa i jen odwiecz­
na sojuszniczka, Polska!" Transparent 
usunięty zositat nad ranem. Pakt ten 
w yw oła ł niezwykłe zawiitereisowarrte 
w stolicy L tw y .

W  związku z  zawieszeniem tramsps 
ronilu, aresztowano dwie osoby. Je 
Iną z nich jest kominiarz, który w  
przeddzień czyścił kominy na dachu 
minteiferistwa spraw zagranicznych.

Powtórne wybory w Hiszpanii
przeprowadzone być mają w 35 okresach.

Paryż. 21 listopada. (P A T ). W edle
doniesie:' z Madrytu, podczas zajść ja 
k ie 'm iały miejsce w  różnych miejsco­
wościach Hiszpanii w ubiegła niedzielę 
zginęło 9 osób. a 31 odniosło poważ­
niejsze rany. j

Rezultaty w yborów  napływają bar- 1 
(Izo ospale. Obliczenia utrudniają skom 
plikowane przepisy, jak również wzglę 
dy komunikacyjne. Wedle ostatnich bur 
letynów conajnuniej w  30-tu a może i w 
35 okręgach trzeba będzie wybory po­
wtórzyć. I

Paryż. 21 listopada. (P A T ). Agencja

Hayasa donosi a Madrytu: Źródła za­
zwyczaj dobrze poinformowane zapew 
niają, że przewodniczący radykałów 
Lerroux wystąpił do rządu z inicjaty­
wa wszczęcia rokowali z socjalistami 
; innemi ugrupowaniami republikań- 
skiemi celem wystawienia wspólnych 
kandydatur przy powiórnem głosowa­
niu w  okręgach, w  których zarządzone 
będą ponowne wybory. Propozycja ta, 
mająca na celu obronę ustroju republi­
kańskiego. zagrożonego przez zwycię­
stwo prawicy, została podobno przyię 
ta przez rząd. Klucz sytuacji spoczywa 
obecnie w  rękach socjalistów.

Sowiecka ekspedycja polarna
uw ięziona w  lodach.

Moskwa. 21 listopada. (P A T ) Ekspe 
dycja prof. Schmidta na s;a ku „C ze­
luskin" skakana została na przymuso­
we zimowanie w  lodach. Ekspedycja 
ratunkowa na łamaczu lodów „Liedt- 
ke“  zdołała dotrzeć jedynie na odle­
głość 30 mil cd „Czeluskina" i musa- 
la zawrócić, aby uniknąć uwięzienia 
przez lody.

Tow arzyszący ekspedycji słynny ’o  
tnik sowiecki, znamy ze swych lotów 
podbiegunowych BabuszKin, rozbił sa­
molot o skale lodową i cudem sam o- 
calał. Ekspedycja prof. Sćhmdtfa znaj 
duje się na północ od cieśniny Beryn 
ga. Lody unoszą „Czeluskina" w kie­
runku zachodnim.

Proces b. sędziego St. Łopatty.
i 1 ‘.‘ iclnricrn od nas/t-uo koresounJenta.)

Warszawa. 21 listopada. (Sz.) W  to­
czącym  się o<l wczoraj w  Warszaw/e 
procesie b. sędziego Łopatty. oskarżo- 1 
nego o  branie łapówek, wychodzą na j 
jaw  nowe szczegóły. 1

Okazuje się. źe b. sędzia Łopat to, j 
który po przejściu na emeryturę w  są- j 
downictwię, otrzymał posadę w  Mini- | 
sterstw if Skarbu, m'ał wcale pokaźne 
dochody. O trzym ywał on 529 zł. eme- J 
rytury sędziowskiej, 400 zł. pensji w  
Ministerstwie Skarbu, a pozatem zara , 
biała również jego żona.

Na trop jego nadużyć wpadły win 
dze przy sposobności wykrycia oszu­
kańczej afery bankiera Korngoida. któ­
ry  zamieniał fa łszywe obligacje kole- 1 
iowe niemieckie na obligacje polskie. 
Gdy aresztowano Korngoida, ten 0 - 
świadczyl. że działał w porozumieniu 
z sędzią Lopatto.

Na dzisiejszej rozprawie zeznawał ; 
główny świadek oskarżenia, właściciel j 
kantoru bankierskiego w Warszawie, 
K°rngold. który Do?°siaje pod zarzu­
tem oszukańczych machinacyj z obliir.fi 
cjami kolejowemi. Korngold zeznaje, 
że

w  cukierni Domańskiego w War­
szawie wręczył Łopatcle 500 zl„

które ten bezprawnie wyłudził od nie­
go za zatuszowanie sprawy, co do kfó 
rej świadek we poczuwa się do winy. 
Lopatto, w ziąw szy pieirądze. przeli­
czył je ukradkiem pod stołem. Suma 
t'a miała być rzekomo wręczona urzęd­
nikowi Wiśniewskiemu, który miał za ­
tuszować sprawę w Ministerstwie.

W  dalszym ciągu swych zeznań

Korngold oświadcza, że gdy w Bpcii 
ub. roku leżał chory w  lecznicy. zglos'1 
się do niego urzędnik Ministerstwa 
Skarbu i oświadczył, że Ministerstwo 
żąda kopii bilansu Domu bankierskie­
go za rok ubiegły, sędzia Lopatto o- 
św iadczył bowiem, że jeżeli bilans na­
będzie sporządzony. Ministerstwo co f­
nie koncesję na kantor wymiany. Kont 
gold przeraził się tem żądaniem, gdyż 
kopji bilansu nie posiadał. W  parę d»i 
Potem zgłosił się do lecznicy adwokat 
Wojecki. doradca prawny Korngoida, i 
oświadczył, że po porozumieniu się w 
Lopattą zapewnij może, że niebezpie­
czeństwo zostało zażegnano.

Gd.v Korngold w yszedł z lecznicy,

zjaw]} sie u niego Lopatto i zażą­
dał pieniędzy "a kolację z urzęd­

nikami Ministerstwa Skarbu,

od których za leży zatuszowanie spra­
w y obligacyi. Na pytanie przewodni­
czącego, w  jakiej wysokości żądał Lo  ­
patto pieniędzy, świadek oświadcza, 
że chodziło o sunie większą, ho przecie 
Lopatto nle poszedłby z  urzędnikami! 
na jajecznice.

Po zeznaniach Korngoida. które trwa 
ł.y około 2 godzin, składał zeznaniu 
świadek Buczyński, aspirant policji, 
który był obecny w  cukierni Domań­
skiego vv czasie spotkania się Korngot* 
da z oskarżonym. Następnie przesłucha 
no urzędnika Ministerstwa Skarbu W i ­
śniewskiego, który opowiedział o w y­
nikach rewizji kantoru bankierskiego, 
która przeprowadził u Korngoida.

W yroku spodziewać się należy ju­
tro.

70 tys:ęcy studentów  
w  „zw ig łk a c fr bo;ow ych“ .

Berlin. 21 listopada. (P A T ). Nowo 
powstały zw iązek narodowo-socjali- 
stycznych korporacyi akademickich Po 
łączył się z tak zwanem nłemieckiem 
-pogotowiem' bojowem  w  zrzeszenie bo 
jawach zw iązków  studenckich. Połą­
czone związki Itoza razem około 70.000 
akademików, władających bronią

 n— ,

najnowsze kro.e, najtaAsze c*,iy 
adynle w p r o s t  w W y t w ó r n i

„CENTRUM"
e tw ow le , ul. SkarDkowska 4. 
  =  fet. 7Z-84.

(Naprzeciw kina Atlantic: 2237

Morgentau rozocczął 
i r z ę f i o w a n e ,

Waszyngton. 21 listopada. (PAT ) No !
womianowany podsekretarz skarbu 

j Morgentau, obejmując dziś swe funkcje 
zapowiedział podległym mu urzędni­
kom, że w  przyszłości nie w-olno im 
będzie udzielać wywiadów prasowych 
ani żadnych informacyj z  podległego : 
mu urzędu. Morgentau kontakt z prasą j 
przejmuje na siebie. 1

B. min ster Ziemięcki 
na now em  stanow isku.

(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa. 21 listopada. (Sz.) Były 
minister pracy i opieki społecznej. 0- 
stattńo Prezydent m. Łodzi. inż. Broni­
sław Zi-emięcki. objął w  Ministrestwie 
Skarbu stanowisko szefa kontroli w  
monopolach państwowych. Jednocze­
śnie inż. Ziemięckl pracować będzie na 
terenie ubezpieczeń społecznych jako 
przewodniczący komisyj rewizyjnych 
w  Centrali Zakupów Kas Chorych i w  
Państwowym Związku Kas Chorych.

Dokoła rokowań 
polsko-niemieckich.

Berlin, 21 listopada. (P A T ) W  prze­
glądzie tygodniowym  polityki zagrani­
cznej, „Beri. Borsen Ztg.“  pisze: co się 
tyczy rokowań polsko -  niemieckich, 
to powstaje pytanie, czy  niemiecka u- 
stępliwość skłoni Polskę do porzuce­
nia nieprzejednanego stanowiska w 
kwestji rozbrojeniowej. Pozatym  punk 
tern Polska może być przekonana, że 
spotka się z naszej strony ze szczerą 
gotowością do porozumienia.

Z E  S P O R T U .
CZY U. S. A. WEŹMIE UDZIAŁ  

W  OLIMPJADZIE?
Piftsburg. 21 listopada. (P A T ). Ame

rykański Związek lekkoatletyczny n,a 
z-asadzię swej rezolucji kongresowe , 
postanowił zwrócić S‘ę do międzynaro 
doAvego kongresu olimpijskiego, pro­
sząc komitet o poinformowanie Nie­
miec. że o ile sportowcy żydow scy w  
Niemczech nie będą mieli możności tre 
nowania i uczestniczenia w  igrzyskach 
olimpijskich w  Berlinie, wówczas za­
wodnicy amerykańscy lńe wezmą u- 
dzialu w  olimpiadzie.

N IE PR ZY JĘ T E  ZA P R O S Z E N IE
Warszawa, 21 listopada. (P A T ) P. Z.

L. A. załatw ił odmownie zaproszeń e 
czołowych lekkoatetlów polskich na 
międzynarodowe zawody w  Lnblnnto.

NAGRODA PRE7. R ATJSCff NTNG 4.

Gdańsk, 21 listopada. (P A T ) Na za­
w ody pięściarskie Polska—Gdańsk Pre 
zydent senatu dr. Rauschning ufundo­
wał nagrodę przechodnią.

Jaka pogoda będzie d z is ia j
W arszawa, 21 listopada. (P A T ) P rz e  

w idyw any przebieg pogody do wieczo 
ra, dnia 22 bm.: W  całym kraju po 
mglistym i miejscami chmurnym ranku 
w  ciągu dnia pogoda słoneczna o z a ­
chmurzeniu umiarkowanem lub niewiel 
kiem. Nocą w  wileńskiem i na Polesiu 
umiarkowany, pozatem lekki mróz. W 
ciągu dnia temperatura w  pobliżu zera  
Słabe w iatry południowo-wschodnie.

* * *

temperatura we Lwowie w  dniu 21
listopada wynosTa: o godz 7 ran-'1
— 2*4, o godz. 1 w poi. -1-2*6, o godz. 9 
wieczór —0*4 sf. j

KOPERNIKA 15 a
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Kukłę Habsburga 
pow ieszono w Bodę eszc e.

Budapeszt, 21 listopada. (P A T ) Z o- 
kazji ukończenia przez Ottona Habs­
burga 21 lat, węgierskie stowarzysze­
nie Świętej KuTOny urządziło wczoraj 
wieczorem uroczyste przyjęcie, które 
stało się przyczyną poważnych awan­
tur i nianifestacyj przeciwko Habsbur­
gom.

Około 100 młodych ludzi zgromadzi­
ło się przed domem, w  którym odbywa 
ło się przyjęcie, witając przybywają­
cych członków stowarzyszenia Św. 
Korony krzykami i wyzwiskami. Ma­
nifestanci wyłamali bramę i wtargnę!! 
na salę, rozrzucając bomby łzawiące. 
W  tym samym czasie na sąsiednim 
placu powieszono kukle, przedstawia­
jącą młodego człowieka w  smok inko. 
która miała wyobrażać Ottona Habs­
burga. Policja ostatecznie rozproszyła 
manifestantów.

Propagandow e podróż 
achtu polskiego.

Gdynia, 21 listopada. (P A T ) Załoga 
jachtu żaglowego w składzie: W itków 
siei, Jente. Malec Czerczuk j Wojtala, 
która rozpoczęła dnia 24 wrześnią br. 
z Gdyni pod banderą polską i klubu 
sportowego ,.Gryf“  propagandową po­
dróż do zachodu eh wybrzeży Bałty­
ku, śle z wód morza Północnego po­
zdrowienia żeglarskie. Obecnie i ach* 
czeka na pomyślną pogodę w  holen­
derskim porc:e Delft.

Kto wygrał na loterii!
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 21 listopada. (Sz.) W  dzi­
siejszy rn ciągineniu Państwowej Lote­
rii Klasowej padły wygnane na nastę­
pujące numery:

200.000 zł. na nr. 66920.
10.000 zł. na nr. 149893.
5.000 zł. na nr. 84279.
2.000 zł. na nr. 34839 164658.
ł.000 zł. na nr. 59508 120793 128945 

1571215.
500 zł. na nr. 23421 29904 57389

134023 153104.
400 zł. na nr. 1300 24594 35153 39762 

55905 78036 94942 109658 159599 167972.
W  drugiem ciągnieniu wylosowano 

następujące numery:
10.000 zł. na nr. 16740.
5.000zł, na nr. 22763 119632,
2.000 zł. na nr. 22863 106039.
1.000 zł. na nr. 119121.
500 zł. na nr. 25828 80115 120195 

137676.
400 zł. na nr. 26394 32728 36548 62895 

78588 111204 124212 141303 151125
169943.

W kilku werszach.
Zamach na b. premjera japońskiego.

Z Tokio donoszą o usiłowanym zama­
chu na barona Wakatsuki b. premjera 
i szefa delegacji japońskiej na londyń­
ską konferencję morską. Zamach, któ­
rego usiłował dokonać oficer japoński 
Noguchl, został w  porę udaremniony. 
Noguchi został aresztowany. Podło­
żem zamachu ma być niezadowolenie 
kół reakcyjnych z powodu warunków 
łoiidyiiskiego traktatu morskiego, na 
który zgodzi! się Wakatsuki.

Ambas. Nadolny u Kalinina. Prasa 
uiemieoka donosi z Moskwy, że wczo­
raj nowomia n owany ambasador nie­
miecki Nadolny złożył na ręce Kalini­
na listy uwierzytelniające.

Na czele ruchu hitlerowskiego na 
Węgrzech stanął jeden z najboga­
tszych magnatów węgierskich hr. Fe- 
sfetics, dotychczasowy członek partji 
rządowej, Festetics utworzył własnym 
kosztem szturmówki hitlerowskie.

Konfiskata majątku Einsteina. Tajna 
l'°licj,a niemiecka zarządziła konfiskatę 
''•'zoęfałego w  Niemczech majątku pry 
vv'atnego profesora Einsteina i jegp 
zooy.

Niezwykłe zejście w  Izbie Lordów
w  obecność króla Je rzego .

Lbtdyij. 21 listopada. (PA T ). Z tra­
dycyjnym ceremoniałem król angielski 
dokonał .Dis otwarcia nowej sesji par­
lamentu. wygłaszając mowo tronową, 
w które* m. jn. stwierdził:

Rząd mój przedewszystkicm będzie 
popierał Pokój światowy. Mając na 
względzie ten cel, rząd mój będzie 
szedł po linji współpracy z innymi rzą­
dami aby doprowadzić do załatwienia 
sprawy rozbrojeniowej > -osiągnięć';, ; 
pozytywnych rezultatów z długich 
prac konferencji, przez akcję zbiorową, 
bezpośrednio za pomocą Ligi Narodów.

W  dalszym ciągu przemówienia król 
wyraził nadzieję, że specjalna komisja I 
■'nrlamentarna będzie mogła dokończy,-, i

swych prac nad konstytucja dla indyj, 
oraz podkreślił. że zaznaczył się 
wzrost zaufania do możliwości rozwo­
ju przemyśli! i handlu hwtyjskiego 
przez ścisłe zastosowanie ró do zasa­
dy kontroli wydatków. Nawiązując do 
zagadnień wewnętrznych król domagał 
się rozważenia szeregu projektów.

Na posiedzeniu Lordów zdarzył 
się dramatyczny incydent nie mający 
precedensu w  historii parlamentu an­
gielskiego. Mianowicie gdy król zaKOii- 
ezył swa inowe i zamierzaj zejść z 
tronu, zagorzały zwolennik Labour 
Party. Mac G°vem  krzyknął:

„Kiedyż zniesione beda ograniczenia 
zasiłków dla bezrobotnych i wstrzyma­

ne ciągłe ‘cli redukcje? Powinniście 
sie wstydzić i Pomyśleć o ludziach, u- 
r -erajacych z głodu 1“

Okrzyk Mac Govcrna wywołany zo­
stał niewątpliwie oburzeniem z powo­
du przepychu, jaki towarzyszy uroczy 
stemu otwarciu sesji parlamentu w  
przeciwieństwie do normalnej skrom­
ności atmosfery, jaka panuje zwykle w  
obu Izbach.

Zapytywany następnie Mac G overn , 
oświadczył poprostu. że „me mógł le­
go znieść i nie mógł się powstrzymać" 
- - 1 nie wyraził żadnego ubolewania 
z powodu incydentu.

20 sł. mrozu na Wileńszczyźnie.f
P. 1. M. O PRZYCZYNACH  SPADKU TEMPERATURY.

t i -nem od korespondenta.)

Warszawa, 21 listopada. (Sz.) Przed 
paru dniami Państwowy Instytut M e­
teorologiczny (P. 1. M.) przewidywał 
przesun-iece się na Polskę chłodnych 
mas powietrza pohirno - kontynental­
nego. wpływających z obszaru w yżo ­
wego. który od dłuższego czasu utrzy­
muje się nad Rosją.

Już wr piątek ubiegłego tygodnia W i- 
leńs.zczyzna została ogarnięta przez 
chłodne masy po wnętrza, wskutek cze­
go temperatura zaczęła tam szybko 
spadać. W  ciągu dni następnych, chło­
dne powietrze przesuwało się na za-

1 chód i ogarnęło stopniowo iinme części 
Polski.

Do większego spadku temperatury 
przyczyniły się również pvgodne nooe, 
podczas których następowało intensy- 

j wtie wyprotnieniowanie ciepła.
1 Nocy ubiegłej temperatura na Wileń 
I szczyżnie (Pohulanka) obniżyła się do 
i 20 st. poniżej zera. w środkowych dziel 

uicach kraju przeciętnie do minus 5 st.
1 Zdaniem P. I. M., dalszy spadek tem 

peratury w  najbliższym czasie nie powi 
nien nastąpić.

 o----

Nowe ognisko rewolucji w Chinach.
W prowincji Fu-Kien powstaf rzgd związkowy.

Londyn. 21 listopada. (P A T ). Agencja 
Reutera donosi z Szanghaju, że według 
oficjalnych d°niesień chińskich z Fu- 
Czou. ogłoszona została niezależność 
Fu-Kien. przyczem powstał tam związ­
kowy chiński rząd rewolucyjny (F-u- 
Czou, stolica prowincji Fu-Kien w  Chi 
mich pohidniowo-wschochrch nad rze­
ką Si-ko).

Rewolucjoniści popierani są przez 
19-tą armję. którą dowodzi gen. Tsai- 
King-Tai, który zdobył wielką popular 
u-ość w  styczniu i lutym 1932 r. w  cza­
sie obrony Szanghaju przed Japończy­
kami.

Ruch rewolucyjny kieruje się wyraź­
nie przeciw KuOmintangowi. Program 
rewolucyjny przewiduję wprowadzenie 
całkowitej autonomii taryfowej w Chi- , 
"ach. zniesienie ntesprawiediiwych tra­

ktatów z mocarstwami, zapewnienie 
swobody strajków i wolności wyznań, 
upaństwowienie lasów, kopalń i obsza­
rów rolniczych, wreszcie zdecydowane 
przeciwstawienie sie Japończykom. 
Powstańcy rozbroili podobno 2 Iw tal jo 
ńy strzelców japońskich i opanowali 
stację radiową w  Fu-Czou.

Japonja podobno nie ma zamiaru 
przeciwstawić się temu ruchowi pod 
warunkiem, że Ge nabierze on charak­
teru antyjąpońskiego i że życie i mie­
nie obywateli japońskich nie będzie za 
srożone. Dzienniki chińskie w Nankinie 
i Szanghaju ubolewają z powodu tego 
■uchu. uważając, że jest 011 niesłycha­
nie szkodliwy dla interesów narodo­
wych. Prasa obawia się. aby ruch ten 
nie dał okazji dla interwencji japoń­
skiej.

Antysemickie zajścia na Węgrzech.
Budapeszt, 21 listopada. (P A T ). W  

ogrodzie uniwersytetu budapeszteńskie 
go doszło wczoraj ponownie do zajść 
antysemickich, w  czasie którycli pobito 
kilku Żydów. Dopiero szarża policji 
rozprószyła demonstrantów.

Podobne demonstracje w ydarzyły 
się na uniwersytecie w  Szegedzie. De­
legaci organizacyj studenckich w ręczy­
li rektorom w yższych uczelni memoriał

żądający surowego przestrzegania nu- 
merus clausus, ograniczenia nostryfika­
cji dyplomów, cofnięcia zezwolenia na 
Pracę obcokrajowców i ostrei kontroli 
imigracji. 1

W  Berettyoujfal węgierscy hitlerow j 
cy urządzili manifestację antyżydow­
ską. rozbijając szyby w  sklepach oraz 
Joniach żydowskich adwokatów i le­
karzy.

Artyści polscy zagranicą.
SU K C E S  K IE P U R Y  W  PR A D Z E . —  K O N C E R T  P O L S K I W  Z A G R Z E B IU .
Pragą. 21 listopada. (P A T ). Odbył 

się tu koncert Jana Kiepury. Publicz­
ność. wypełniająca szczelnie najwię­
kszą praska salę koncertowa przyjęta 
występ polskiego artysty-śpiewaka 
entuzjastycznemi oklaskami.

Zaerzeb. 21 listopada. (P A T ). W  sal’

tut. filharmonii odbył się koncert mu­
zyki ,polskiej pod dyrekcja Grzegorza  
Fitelberga, i o rzy  udziale Karola S zy­
manowskiego. Artyścj polscy Przyjmo 
wani byji bardzo owacyjnie.

Popraw a bilansu handlowego
(telefonem  od naszego korespondenta)

Warszawa, 21 listopada. (Sz.) Ząrzą 
tJzenia, wydane w dziedziuie liariJIu za­
granicznego, przyniosły już dodatnie 
rezultaty w  kształtowaniu się obrotów 
towarowych między Polską a państwa 
mi, z któremi posiadaliśmy ujemne sal­
do bilansu handlu wegu.

Ostatnie dane co do obrotu handlo­
wego między Francją a Polską wyka­
zują znaczną poprawę salda tego bilau 
su na korzyść Polski. W  ciągu 9 m:ęsię 
cy eksport z Polski do Francji w y­
niósł 151 rniljanów franków fr.. zaś eks­
port z Francji do Polski 131.9 milionów 
franków, czyli że saldo dodatn ie  na ko­
rzyść Polski wynosi blisko 20 milionów 
franków.

RlClłU,Y„45jf.Z«RmKlr,i!,t
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PolsKie hamulce 
w  polskiem KOtejmciwie.
(Telefonem od nas/.eęr. korespondenta) 

Warszawa, 21 listopada. (Sz.) Z Zu­
rychu donoszą: Specjalna komisja ha­
mulcowa Międzynarodowego Związku 
Kolejowego przeprowadziła ostatnio 
badania nad polskim wynalazkiem ha­
mulcowym inż. Lipkowskiego. W ynala­
zek ten. poddany próbom na kolejach 
polskich, wykazał doskonałą spra­
wność. Polskie Koleje Państwowe- pra 
gnąc wprowadzić ten wynalazek we 
wszystkich wagonach, musiały ze 
względu na umowy międzynarodowe 
zgłosić wynalazek do Związku Miedzy 
narodowego.

Próby wynalazku Lipkowskiego przo 
prowadzone zostały na jednej z linii 
kolejowych w Szwajcarii i wykazały, 
że wynalazek ten całkowicie 
nadaje się do wprowadzenia w życie. 
Podczas prób. bezpieczeństwo ruchu 
nigdzie nie było naruszone, a hamulec 
współpracował należycie z  hamulcami 
dotychczas używanemi. W  ten sposób 
wszelkie przeszkody, na jakie mogłoby 
natrafić wprowadzenie polskiego ha­
mulca w  kolejnictwie polskiem. zastały 
usunięte.

Statystyka bezrobocia.
Warszawa, 21 listopada. (P A T ) \Yc 

dług danych statystycznych iiczbn 
bezrobotnych zarejestrowanych w pan 
stwowych i komunalnych urzędach po 
Sredłifctw pracy, wynosiła na terenie 
całego państwa w  dniu 18. II. 229.672 
osoby, 00 stanowi wzrost liczby bez­
robotnych w stosunku do tygodnia 
poprzedniego o 7.627 osób.
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Zwycięstwo prawicy w wyborach hiszpańskich.
Madryt, 21 listopada, (P A T ) Do go­

dziny 16-tej Znane by !y  następujące 
wyniki wyborów do Kortezów: 

P raw ca  zdobyła 123 mandaty. w 
tem agrarjusze i Akcja Ludowa 92, na­
cjonaliści baskijscy 13. Stronnictwa 
lew icowe zdobyły ogółem 119 rnanda 
tów, w  tem radykalj 48. lewica kata- 
lońska 30 socjaliści 19. akcja republi­
kańska 4 radykał; socjalni 2, j td.

Według doniesień Hava$a minister 
spraw wewnętrznych Hiszpanii o- 
świadczył, że w  niektórych prowm- 
cjacn rezultaty wyborów  będą znane

nie prędzej niż za trzy dni, gdyż w ie 
łe wiosek górskich zostało zasypa­
nych śniegiem.

W edług oświadczenia jednego z w y  
bicniejszych polityków, ugrupowania 
prawicowe w przyszłym parlamencie 
liczyć będą 29o posłów', grupa rady- 
Kalów Leroux oko|0 100 posłów. So­
cjaliści uzyskali znaczniejsza iiczb© 
mandatów jedynie w  Madrycie

Paryż, 21 listopada. (P A T ) Z Hiszpa 
nji sygnalizują sizereg incydentów, ja­
kie w ydarzy ły  sie podczas wyborów.

W  Sewilli w  jednym z lokat wybor­
czych zabito dwie osoby.

W  Walencji zg ’nę’a jedna osoba a 
kilka odniosło rany W  Gallarata za­
bito księdza.

W  Madrycie w ydarzy ły  sie incyden 
ty między socja’ ;S'anr a zwoiiennika- 
mi akcji ludowej. W  Barcelonie w y­
bory przeszły bez poważniejszych 
wypadków. W  jednym z lokali w y­
borczych rozbito urnę.

Frekwencja była na ogół bardzo 
wielka. Zanotowano silny udział ko­
biet.

M ow a Kalinina
do m ieszkańców U. S. A .
Moskwa, 21 listopada. (P A T ) Pre­

zes wszechrosyjskiego Centr. Komite­
tu W ykonawczego Kaliński wygłosił 
20 b. m. przemówień e do narodu a- 
m ery kańskiego przez radio moskiew­
skie.

Kalinin dał wyraz radości mogąc 
przesiać w  imieniu indów ZSSR po­
zdrów enie narodowi Stanów Zjedno­
czonych. Wkońcu zaznaczył, iż gdy 
zniesione zostały wszystkie sztuczne, 
zapory mogące utrudniać stosunki 
między obu krajami, nowa era Przy­
niesie za sobą znaczne korzyści nie- 
tyłko dla zainteresowanych ludów, 
nile i dla postępu gospodarczego i kul 
turuhiego ludzkości oraz dla dzieła 
konsolidacji pokoju światowego. W ie­
rzę głęboko —  zakończył Kalinin — 
te  od tej chwili między naszymi nur o 
darni otw orzy s ę nowa era, era ści­
słej współpracy na wszystkich po­
lach.

Kronika telegraficzna.
Minister Cot, który przez kilka dm' 

bawił w Pradze, otrzyma! od rządu 
czeskiego wielki Krzyż Białego Lwa. 
W  dniu dzisiejszym minister Cot odlle 
ciał do Paryża.

Rozwiązanie parlamentu rumuńskie­
go. Bukareszteński dziennik urzędowy 
ogłasza dekret o  rozw ązaniu parla­
mentu. Nowe wybory wyznaczone zu 
sttały na 20 grudnia, w ybory do sena 
tu odbędą sie 28 grudnia. N ow y par­
lament zbierze sie dnia 10 stycznia 
1934 roku.

450-lecie urodzin Lutra. W  catoj
Rzeszy kościół ewangelicki obchodził 
wczoraj uroczyście 450-lecie urodzin 
Marana Lutra. W  uroczys osoiacJi beir 
lińskich wiziął udział prezydent Hm- 
danburg.

Zjazd szturmówek hitlerowskich.
W czoraj odibył się w Lipsku wielki 
doroczny zjazd szturmówek h.tlerow- 
kiich ,w  którym wzięło udzał 25.000 
szturmowców w  pełnym ekwipunku 
bojowym. Defiladę przyjmowali przed 
stawiciele w ładz państwowych i Reich 
swehry z  premierem saskim na czele.
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Premier baw arski 
ostrzega biskupów .

Berlin. 2» listopada. (P A T ). Premier
bawarski Siebert wygłosił w  Neuburgu 
przemówienie w którem wyraził ubo­
lewanie z  powodu opozycyjnego stano­
wiska biskupów bawarskich wobec 0- 
becnego regimed. Mówca oświadczył 
w' tonie ostrzegawczym, że  rząd nie 
zamierzą dzielić się władzą polityczną 
7 nikim. Czasy politykującego kościoła 
minęły. W ładze nigdy nie pozwolą aby 
Kościół w yw ierał w p ływ  na -ozwój 
polityk* w  Niemczech.

Urząd ochrony przeciwlotniczej
p ow sta ł w  W . M . Gdańsku.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa. 21 listopada. (Sz) Z 
Gdańska donoszą; Senat gdański ogło­
sił komunikat w  sprawie ocnromy prze­
ciwlotniczej. Stwierdziwszy, że istnieją 
dwie możliwości obrony przeciwlotni­
czej: wojskowa i cywilna, oraz, że 
władzom gdańskim nie w ol«o  wobec

przepisów traktatowych stosować 0- 
chrony wojskowej, komunikat podkre­
śla, że Senat musi się ograniczyć do 
środków ochrony cywilnej. Senat two­
rzy specjalny urząd dla ochrony prze­
ciwlotniczej. na czele której stanie ka­
pitan .policji krajowej Bethke.

Zm iany w  nauczaniu fizyki 
w  gimnazjach.

(Telefonem  od naszego korespondenta.!

W arszawa, 21 listopada. (S z) Mini­
sterstwo W . R. i O. P. zwróciło uwagę 
uą konieczność zwiększenia nacisku na 
nauczanie przedmiotów fizyki i chcmf' 
w  g i maziach. W  ce-hi pogłębienia w ie­
dzy nauka praktyczna Fizyki i chemn 
odbywać się ma w  grupach liczących 
najwyżej 15 uczniów, a nie, jak dotąd, 
całemi Klasami.

N o w y ze s zy t „P io n u *1.
Siódmy zkolei zeszyt tygodnika litera­

cko, społecznego „P ion ‘ ‘ (wydawanego 
przez Tow . Kultury i Oświaty, a redagowa 
nfcgo przez p. Tadeusza Św ięcickiego) 
przynosi iu extenso prelekcję W acław a Be­
renta. wygłoszoną na otwarciu Akademi1 
Literatury, przekłady liryki rosyjskiej Julia 
na Tuwima oraz przekłady z Kiplinga Jó­
zefą Czechowicza, artykuł Karola Irzykow . 
skiego p. t. „M oja bibljoteka11. artykuł St. 
Essmanowskiego ..Zamknięta spirala4* J- 
S. Skiwskiego —  „Porozm aw iajm y" oraz 
Khz. Zieleniewskiego —  „Książka polska 
zagranica". Zeszyt uzupełniają krytyki- 
sprawozdania i recenzje pióra WJ. Zaw i­
stowskiego. Kotifada Winklera. Ign. W ic- 
mewskiego i A. W ieczorkiew icza.

Odroczenie konferencji rozbrojeniowej?
Projekt zwołan a we Włoszech konferencji kilkunastu państw.

Genewa, 21 listopada. (P A T ) W  po 
oiedziałek po południu odbyła się po­
nowną narada reprezentantów Francji, 
Włoch. Brytanji i Stanów Zjednoczo­
nych, przy współudziale generalnego

sprawozdawcy ministra Benesza. Nara 
da odbyła się w  prywatnej w illi gene­
ralnego sekretarza L igi Narodów Ave- 
nola, poza miastem. Po zakończeniu kon 
ferencji wydany został lakoniczny ko-

N o w y lot do strafosfery.
AJtron. 31 listopada. (P A T ) (Stan 

Nowojorski). Porucznik Settle, który 
Podjął drugi lot do stratosfery. wzniósł 
Się w  powietrze 30 bm. o  godfc. 9.27 
według czasu miejscowego.

Acron, 21 listopada, (P A T ) Pu oaśą-

gn'ęicSu około 17.700 metrów, balon 
stratosferyczny zaczął gwałtownie o- 
padać. ponieważ porucznik Settle po­
stanowi t wylądować przed zachodem 
słońca. W  ten sposób rekord balonu 

i sowieckiego nie został pobity.

Dokoła rozmów polsko-niemieckich.
N IEM IECK IE  IN F O R M A C JE  O  NA STRO JACH  W  P R A D Z E .

Frankfurt n. M . 21 listopada. (P A T )  
Praski korespondent .Frankfurter Złg.‘ 
w  artykule ot. „Praga  wobec rozm ów  
połsko-niemieak ch‘‘ donosi, że rząd 
czeskosłowacki byl wyraźnie zasko­
czony wiadomością o rozmowach poi 
sko-niemieckich.

W  Pradze liczono s e z tem, że rząd  
polski przed rozpoczęciem rozmów po 
wola sie na istniejącą łączność z  Cze- 
choslowacgą i zażąda od Berlina

wszczęcia równoczesnych układów z 
Pragą, tak jakby to uczynił rząd w  
Pradze. Korespondent przytacza na­
stępu e „L idove Nov.<ny“ . które są 
zdania, że ten now y krok samodziel­
ny dyplomacji polskiej wymaga wyja­
śnienia. Wkońcu korespondent pisze, 
iż Praga czuję się moono dotknięta 
rem ponrnięciem ze strony miarodaj­
nych czynników polskich.

Jakie beda losy rządu Sarraufa?
Dziś zaczyna się decydująca debata parlamentarna.

Paryż, 21 listopada. (P A T ) Dzień
dzisiejszy, t. j. 21 bm. zadecyduje o to  
sach gabinetu Sarraut, albowiem Izba
deputowanych rozpoczyna debatę nad
projektem finansowym rządu i nad 
wnioskami komisji finansowej.

Projekt rządowy spotka! się w  komi­
sji finansowej z bardzo chłodnem przy 
jęciem i uległ znacznym przeobraże­
niom.

Ogólna suma preliminarza budżeto­
w ego po poprawkach komisji wynosi 
3 miliardy 280 milj. fr. a w ięc o 272 mi­
liony fr. w ięcej niż w projekcie rządo­
wym, przyczem komisja pozycję 0- 
szczędności obniżyła do 1.130 mili., na­
tomiast podniosła pozycję w p ływ ów  
do 2.150 miii. Obecnie rząd znajduje

sie wobec alternatywy albo podtrzy­
mać swój punkt widzenia, albo przy­
chylić sie do wniosków  komisji ł pod­
trzymać projekt w  tej ostatniej p°staci. 
W  tym ostatnim wypadku nie będzie 
łatw e znaleźć większość w  Izbie, gdyż  
natrąf; na sprzed w  centrum, socjaliści 
zaś Przeciwni sa wszelkim obniżkom 
uposażeń urzędniczych.

Paryż . 20 listopada. (P A T ). Rada ga­
binetowa zebrała się w  poniedziałek 
po południu, przyjmując za podstawę 
do dyskusji w  Izbto deputowanych 
tekst opracowany przez komisję finan­
sową,

Dyskusja nad projektem finansowym 
w Izbie przeciągnie się niewątpliwie 
w Izbie szereg, tygodni

munikat. zapowiadający zwołanie konie 
rencji na środę popołudniu.

Fakt zwołania prezydium konferen­
cji zdaję się dowodzić, że między mo­
carstwami. uczestniczące ml w  konfe­
rencji. doszło już do zasadniczego po­
rozumienia 00 do dalszych prac konfe­
rencji, niewątpliwie w  sensie odrocze­
nia konferencji do stycznia 1934 r.

W  związku z perspektywą odrocze­
nia konferencji ż yw o  dy skuto w a,na jest 
w kuluarach ewentualność odbycia >v 
okresie przerwy w  ciągu grudnia b. '• 
konferencji z udziałem Niemiec poza 
Genewą,

Ogólnie panuje przekonanie, że jeśli­
by taka konferencją doszła do skutku 
to chodziłoby nie o  k°nferencJe sygna­
tariuszy paktu 4-ecb. lecz o  konferen­
cje znacznie szersza, wktórej uczestni­
czyłyby wszystkie wielkie Państwo
europejskie, zainteresowane w  tym
problemie, a  wiec niełylko Francja,
Niemcy. W ie lka  Brytanja 1 W łochy,
ale również i ZSSR .. P °lska. państwa 
M ałej Ententy. Belgja. Stany Zjednocto 
ne 1 Japonia. Taka konferencja odby ła - 
bv  się zapewne w e  Włoszech.

Uf konsulacie angielskim 
w ybito szybę.

W arszaw a , 21 Hstopada. (Sb) Nk- 
zuaui sprawcy wybili w  poatotoalek 
kamfenem szybę w  pa; serowym loka 
Iu konsulatu angielskiego przy A i^ 1 
Róż.

Kamień zawinięty byl w  papie-r. Pil 
którym wwdnial następujący nap =: 
„Niech zginie angielski iząd auty^- 
inicki. Żądamy autonomicznego pa®4 
stwa palestyńskiego44.

Wiadomości z  mias a
Potracony przez tramwaŁ W óz Httj 

tramwajowej „844 potrącił wczoraj 
czorem koło rogatki gródeckiej vc<ri3" 
nego mężczyznę, liczącego około ^  
lat. Doznał on kilka ran tłuczonych B:l 
głow ie i dostał szoku nerwowego. P rze 
wieziono go do szpitala.

Pod kołami wozu. Na ulicy Fruclfi" 
mana na Zniesieniu wóz zaprzężony ^ 
parę ko,ni najechał na 45-letniego Józ-ia 
Krajewskiego. Koła wozu złamały ,n" 
nogę. Lekarz Pogotow ia po prowi-^' 
rycznym opatrunku przewiózł d 
szpitala- powszechnego, (w )
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Samorząd a partje polityczne.
Partie polityczne niszczą sam orząd.

aztwig
rad gromadzkich, w  woje- 

Pozmańskiein i Pomorskiem,

P o r a ż a  do ciał samorządo-
5*-.* już cale terytorium Rze_
C spolitei, W  dziewięciu wojewódz
\vtlv centralnych i wschodnich (da-
borl 2?lbór rosyjski), .odbywają się w y  
* 6J d o , , „  ---------- ---------

ł0p ^  czterech województwach tna-
Nit-j w ybory miejskie.

te pj^ hanie ważną jest rzeczą, by
Się L. Sze wybory, jakie odbywają
d o ^ . mocy polskiej Ustawy samorza-
twórc6 adw)w iedziały intencjom jej
ję cow j wypełniły zdrową treścią 

J ramy.

tp J  Szfregu  lat, od ohwi-H objęcia ste- 
^ ” W w  Polsce przez Marszalka 

sbiego, odbywa się usilna praca 
bżpJ!?0rradk owan iem sipraw w ewnę- 
kati^u Państwa, nad wyznaczeniem 

mu z kółek w  skomplikowanym 
tl^ r ^ z m ie  państwowym właściwych 
•hor- ^  * właściwego miejsća. Sa- 
^  P yL  teTył°riabiy. zarówno miejski, 

, eiski, musi mieć zadanie ściśle 
i w  Cze- T ak chce Ustawa, tego w y  
V L tZycie- Jest to pewnik. którego 
W0 y 1 ,2&ba dowodzić żadnemu zdro- 

A u ys!ącetTlu obywatelowi. 
ta-jai|.Właśnie dlatego, że samorząd ma 

ściśle j wyłącznie gospodarcze, 
^  . Polityczne na jego gruncie nie 

1 n'e mogą mieć nic do czynienia,

ne na oku. i wpływ w  ciałach samo­
rządowych potrzebny jm jest wyłącz­
nie i jedynie dla ugruntowania lub roz 
szerzenia swoich wpływów politycz­
nych. Istotą każdej partji politycznej, 
ostateczną racją jej bytu jest dążenie 
do zdobycia władzy w  Państwie i na­
dania mu kierunku, w myś! swych po­
glądów i ideałów.

Godząc się nawet na to, że dążenia 
do objęcia władzy w  Państwie są 
uprawnione, musimy stwierdzić, iż sa­
morząd nie może być terenem r o zgryw 
ki o władzę w  Państwie. Po tego celu 
nadają się ciała Polityczne, jak Sejm i 
Senat, w  żadnym jednak razie samo­
rząd miejski lub wiejski. Apolityczność 
i gospodarczy wyłącznie charakter 
ciał samorządu terytorialnego znalazły 
uznanie i zrozumienie w  masach ludu

wiejskiego w  dawnym zaborze rosyj­
skim. Dlatego wszystkie partje polity­
czne. które na gruncie wyborów do rad 
grom adzk ich , próbowaty konkurować z 
bezpartyjno-gospodarcza lista Nr. 1. PO 
niosły druzgocąca klęskę.

Byłoby dziwne, gdyby tejże prawdy 
nie zrozumieli wyborcy najstarszych 
‘ najbardziej dojrzałych dzielnic Polski 
—  Wielkopolski i Pomorza, przy w y ­
borach obecnych do samorządu miej­
skiego w  zwartym szeregu stanąć win­
ni wszyscy, kto rozumie dobro samo­
rządu i pragnie należytego jego roz­
woju.

Na bramie wejściowej do przyszłych 
rad miejskich i magistratów w  Waeiko- 
rolsoe i na Pomorzu widnieć powinno 
hasło; Politykom i politykierom wstęp 
wzbroniony. A. S.

w  stosunku do ciał samorządu 
Czynnikiem rozsadzającym, w y - 

niszczycielskim.
'k ij/3’ fostytucjom samorządu miej-
w **» * ■ *

E S toórym wszyscy jogo funkcjo 
Poczynając od prezydenta

u0**0230 03 woźnym i posfu- 
^ 'C ł ,  szpitalnych, wyskakują z 

PartyjTLegu", gdzie protekcja 
tłaęjl decyduje O' awansach i reduk- 

p tworzeniu lub zwijaniu całych 
S t a r c z y c h .  a nawet —  o 

y  Ijt^^hmkewania ulic lub kierunku, 
będą zdążały nowe linie

• w  Wielkopolsce i na Po- 
p rtie Pf2S wyborach do rad miejskich 

Polityczne przeciwstawiają się 
bezpartyjnym pragnącym j 

&rzy&2ly samorząd na gruncie , 
bją: KosiPdarczyni, jeśli głoszą one, 

%  „jp również tylko oele gospodar­
u j  za ’ w  argumentacji ich jest 

^dniczy. Albowiem partje poli-
O H tiri rzeczy tylko i przede-
^  muszą mieć cele potttycz-

Konsumcja i bezrobocie w Polsce.
Od wzmożenia się kensjmeji wewnętrznej zależy spadek bezrobocia.

Według danych Głównego Urzędu 
Statystycznego, robotników zatrudnio­
nych w  górnictwie, hutnictwie i prze­
myśle przetwórczym w  dniu 1 stycznia 
1929 r. liczono 862 8 tys., a w  dniu 1 
stycznia b. r. 478,6 tys., t. j. o 44,5 prc. 
mniej. Przeszło 384 tys. osób znalazło 
się bez nracy. ponieważ produkcja nie 
została wchłomęta ari przez konsum- 
cję węw  nętrzną. ani pr zez wywóz za­
granicę. Rzeczywista zaś liczba bezro­
botnych tylko w  tych działach jest w ta 
ściwie jeszcze l,rvższą. ponieważ przy­
toczone dane dotyczą tylko zakładów, 
zatrudniających raonad 20 robotników.

A tymczasem —  -ponrjając nawet wy  
wóz zagraniczny —  ilość bezrobotnych 
mewątpliwie zmniejszyłaby się nader 
wydatnie. govbv udało oię podnieść u 
nas konsuimcje wewnętrzna artykułów 
coc.dennego użytku. Nie potrzebujemy 
jwzyam  dorównywać zagranicy, w y ­
starczyłoby, abv spożycie ogolne osią­
gnęło poziom pewnych naszych dzielnic 
Spożycie zaś to, -im bardziej posuwać 
się będziemy ku wschodowi będzie co- 
naz2nmiejsze. W  zakresie niektórych ar 
tykułów. różnice sa wręcz rażące. Tak 
np. konsumcia węgla na jednego mie­
szkańca ęi Poloce w  r. 1932 wynosiła 
przeciętnie 37* kg., przyczem w  woj.

U staw a w Towarzystwie Przyjaciół
S ztu k  Piąknych.

Hi
ulega kwestii, że bardziej żywo- 

zbiorow sko wielkiej ilości 
rozmaitych artystów, da- 

tyyJ1 ‘k> jeden do dwóch Prac, jest 
^ a  indywidualna artysty, u.mp“ 

riji\,Ja,Ga wygląd w  jego twórczości i
T U  - <*•- -zVć tb D.ewnych idei. Stad też tłuma- 

częste dziś zjawisko POw  
7 ^ 1  *  w  Paryżu i innych ośrod- 

aT  Kozmych salonów, które 
mo^riość urządzania wy  

■̂kicj?' ^"^dmalnycb, z ominięciem

A o S w . f i  str -^  T  Lwów nie może preten- 
c&nf za^niego porówman ą z wiel 

V 111 t e J ? 0*  sztuki. jednak i na na- 
można dążyć do pew- 

Û-o sj ^ o  POiainmu. Dążenie to
hL W eprzejawić w  pierwszym rze-
C . _ ~e urządzenia wystaw —

5 crnen arzysiko sztuki, przy 
0 *0*  ■ a brac rozmaj * vch o-

2 lecz przemyślana
K Wąg. winą myślą przewodnia.

M suw«  ostatn a wystawa 
th;̂ c ą  J:Wa p rayj. Szt. Pięk^ obej-

^  sz^teig wys»J.iaw indywnduał-Vł^* W " * MS wy:
^ a i e  zl ^>' l|W|d|zie zesta w-iemo tyćh“‘C airK , ŁWV3KB,W1VU»V —

ujp , ovv iest zgoła przypad- 
S  Dodsta^®8er®xałe o żadne glęb- 
r 0 Dtew« - L świadlc®y jednak do- 
floi irzy^t. usiłowań iach Zarządu 

^  któfcy rozumie z^ówpo
y, jak i też wvtkazuie oew

ną celowość w stosiunku do widza, 
daje mu bowiem możność glętbsaego 
poznania danego zjaw,listka artystycz­
nego.

Artyści, biorący ud-zial w ostatniej 
wystawie, w  większości posiadają już 
ustalona pozycję i markę, dobrze są 
już znani w  nasze m środowisku arty- 
stycznem.

Słowa te odnoszą sóe w pierwszym 
rzędzie dio p. Zofjł Alb nowskiej-Min- 
kiie1 wieżowej, której obrazy zadowolić 
mogą przedewzytkiem uczucie estety­
czne. Dos-konate opanowanie techniki 
malarskiej, subtelność kolorytu, wy­
tworne zestawione p'am barwnych, 
składają się na całość nader ujmującą. 
Techniką wibrujących plam barwnych 
—  w  cze-m pozostaje pod wpływem 
twóraziości Olgi Boznańskięj —  oddaje 
p. Mankiewiczowa impresjonistyczną 
zjawię barwną. T.en scinsiiafetyczny 
stosunek do rzeczywistości przyłum a  
giębsize pierwiastki psychiki artystki. 
raduje ją bowiem przed ewsizystkiem 
bogactwo i różnorodność barwnego 
zjawiska świata zewnęrrznego.

1 choć sbale , niezmiennie przedmio­
tem obrazów p. Minkiewiczów ej są 
kw iaty i wnętrza, to nabierają często 
nowych wartości przez coraz to mne 
ujęoie kolorystyczne. Czy bedtz'e to 
.zestawiiejiio shmych i gorących tonów 
czerwieni (Róże — obraz nagrodzony

centralnych 344 kg., we wschodnich 27, 
w Południowych 195. a w  zachodnich 
1.255 kg. Gdyby konsutncia węgla znaj 
dowała się na poziomie dzielnicy za­
chodniej, spożycie wyn osi oby 38.940 
tys" tonn, ponieważ zaś -Produkcja vr 
tym roku wynosiła 28.80u tys. ton-n (w  
liczbach zaokrąglonych), to produkcja 
ta wystarczyłaby zaledw e na pokry­
cie kons-utncii wewnętrznej. Nie potrze 
bowalibyśmy zatem bądź wywozić cal 
kiem węgla zagranicę po cenach defi­
cytowych. bądź też o ileibyśmy chcieli 
wyw-ozić, należałoby zwiększyć pro- 
oiukcję. a więc zatrudnić Pewną ilość 
Pracowników, obecnie bezrobotnych.

Mutatis mutandis to samo zachodzi i 
w  innych dziedzinach naszego gospo­
darstwa narodowego. Konsoimcja tyto­
niu np. ną jednego mieszkańca wynosi 
w Polsce 17.0 zł., w  woj. wschodnich 
8.4 zł., w zachodnich 29.1 za 3dyiby 
konsumeję po-Jtueść do poziomu woj. 
zachodnich to dochody monopolu tyto­
niowego zwiększyłyby się o 400 milj. 
zł., a więc prawie podwoiłyby sdę w  
tych warunkach o  156.430 tono, spiry­
tusu o 11-900 tys. litrów, nafty o 6.270 
tonn, żelaza walcowanego o 203.610 
tonn, cementu o 369600 tonu. Zauwa­
żyć przytem naieżj’- że przytoczone licz-

medalem w  Zachęcie Warsizawiskiej). 
czy  zimne j spokojne tony żółtych róż, 
ożywiane partiami różow em i 
Mimo ciągłości pewnych tematów jest 

w  twórczości p. Mmkiewiczowea dużo 
świeżości j żywo*noścL

O de P. Miinkiewiczowa posiada już 
ustalony^ świiatonogląd artystyczny, 
twórczość p. Leli Pawlikowskiej znaj 
diuje się w  rtaoium ustalania pewnych 
wartości i szukani* własnych swych 
dróg.

Dcz'Sprze.Qzn:e w pracach p. Pawli­
kowskiej poznajemy artystkę o boga­
tych i różnorodnych możliwościach 
artysty-oznych.

Niekiedy odczuwa sie '^P ływ  W y ­
spiańskiego -w studiach rysikowych, 
ozy naweit pewny passeizm w obra­
zach olejnych, świ-adezącvch o dużej 
kulturze artystycznej,.

W  indywidualności P. Pawlikow­
skiej, występują dwie dominanty, któ­
re wainn y zaciążyć nad dalszym e-J 
rozwojem. Sa niemi szozere uozncie i 
z  tern ł^ciząca $óe dążność do prymitiy 
w iz wania (drzeworyty oparte o dwze- 
woryt ludowy, pozwalające jednak nta 
sram-odiziieilność kompozycji, n. p. Mat­
ka Po^ka Karmiąca) naistępwie zdo#- 
rtość iihistiriaw,ania. która polega na 
s z c z e p e m  połączeniu Rurmy P'asty- 
cznei z Pewnym tematem literackim, 
przy n *wnoc*zesnem zastoso watnm 
się do forma,■bi ilustracji książkowej.

Dwa te elementy, uczuc o|w y  i  dtliisdtra 
cyjny łączą ^  zazwyczaj w  pracach 
z o-henej wystawy, dając całość na
wysokim poaiomie, W  ilus racjach p. 
i.eh Pawitekniwskiea obserwować mo*

*  F U T R A
damskie, meskie, od najtańszych do 
najdroższych poleca najtaniej magazyn

i pracownia futer
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by odnoszą sie >uż do czasów’ osatnich, 
kiedy konsumcja w porównaniu z okre 
sem przedkryzy sowym zmniejszyła się 
również i w  dzielnicy zachodniej bar­
dzo poważnie.

Biorąc pod uwagę cyfry dotyczące 
konsumejt, należy stwierdzić, że znajdu 
je się ona na poziomie najwyższym w  
woj. zacnodnich, drugk miejsce zajmu­
ją oe-ntralne, trzecie -południowe, czwa-r 
te wreszcie wschodnie. Jednem sło­
wem im dzielnica iest bardziej u-przemy 
słowiona. tem większe n’est i jej spoży­
cie. Przemysł zatem nietylko produku­
je. ale też jest doskonałym odbiorcą. 
Aby więc podnieść chłonność rynku 
wewnętrznemu, a w  ten sposób zmniej­
szyć zarazem  bezrobocie, należy rozwi 
iać przemysł krajowy.

Na jeden jeszcze szczegół należy 
z-wrócić uwagę. Konsumcja spadła skut 
kiem przesilenia gospodarczego i zubo 
żenią szerokich warstw ludności tak u 
nas, jak i zagranicą. Okazuie się jed­
nak, że i spadek ten jest nader niejedna­
kowy. Spożycie tytoniu najwięcej spa­
dło w  woj wschodnich, gdyż o 20.8 
proc. (z 10.6 na 8.4 zł. na mieszkańca), 
natomiast w  zachodnich o 15.7 proc. (z
34.5 n-a 29.1 zł.), spirytusu również we 
wschodnich o 23.3 proc., (z 0.60 do 0.46 
litra), w zachodnich o 13.8 -Proc. (z 1.23 
do 1.06 btra), cuk-u w woj. południo­
wych o 12.8 Proc. (z 8.18 do 7.13 kg.) 
•v zachodnich o 9.2 prec. (z 15.2 na 13.8 
kg.), nafty we wschodTch o 28.4 proc. 
(z 3.27 na 2.34 kg.), w  zachodnich o 14-8 
proc. (z 1.671 ma 1.255 kg.), żelaza wal­
cowanego w centralnych o 63.1 proc. 
(z 6.4 na 2.36 kg.), w  zachodnich o .36.5 
proc. (z 14.5 n-a 9.21 kg.). Jedynie kon­
sumcia cementu srndła w  woj. zachod­
nich najwięcej, gdyż 37.9 proc. (2
35.6 na 22.1 kg.), wowo-as gdy w  potu 
-■'niowyclh o 28.5 Ptoc. ( z  15.8 lila 11.3 
kg.). Z, K.

KOPERNIKA 15 a
FILJA PERFLMERJ1 S F C D E R A ,  

Sykstuska 7.

żna zdolność do charakteryzowania go 
szczególnych postaci, a nawet zamiło­
wanie dio groteski, jak w  „Jagraieszce11, 
tem samem nadaje artystka postaciom 
swym diużn werwy i życia, N«e tylko 
przez umiejętne skomponowanie wy­
suwy główne osoby. aile również 
przez wyodrębnienie ich z  tłumu przy 
pomocy shmii&isizej charakterystyka.

Zaimh-wanie do groteski jest u ar­
tystki tak sine, że nie opiera sie mu 
nawet wtedy, gdy ma przód® aw ć 
scene wy,znania miłości Stwarza wte­
dy czarującą idylle, panna zabawnie 
ociera jedne oko olbrzymią chws+ką, 
spoglądając drugiem okiem oa klecza 
cego u jej stóp młodzieńca, przepysz 
nie scharaktryizo v -anego.

W  ukształtowaniu formy nawiązuje 
d. Pawlikowska świadomie do n« iitep- 
szych tiradycud m alarstwa nnimpitiiiro- 
wego uie czerpie jednak z jednego 
źródła, leoz poszczególne ełemmety nr 
njatorshwa niemieckiego i fraraousikiego 
przenosi w  swe kompozycje, spajając 
je w  oałośó szczęśliwą.

Ostatnio jednak zwraca się artystka 
raczej ku formom bardziej nowocze­
snym. W  ilustracjach do Braci Mroź­
nych Beaity Obertyńskłej operuje for­
mą syntetyczną, określoną, rarymiitywi 
zrjwaną. o zespołach barn  określo­
nych. W  całości ten system formalny 
zda sie bardziej odrowiadać głębi ttczn 
o™ które jest jednym z głównych ele­
mentów twórczości artystki o tak bo­
gatych i różnorodnych możUiw-yicdacfc 
roTiwoju.

Mafąrzem L w o w a  można rrazwać 
d. e. Etha który małoM UH oowodo-
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Wschód słońca 7*8 
Zachód słońca 15*36

TEATR WIELKI
Środa. 22 bni. o 2. 7.30 „Fraulein Doktor". 
Czwartek 23 bm. o g 7.30 „Uprowadze­

nie z Seraju", opera. —  Losowaire miejsc 
w  len ie  1 i 2 zł.

TEATR ROZMAITOŚCI
Środa. 22 bm. o 7.30 „Mo; 1 siostra i ja“ . 
Czwartek 23 bm o g. 7.30 W ieczór recy- 

tacyiny, Grosbarta.

COLOSFUM : Film „Zapomniana Melo 
ula". Rewja „Coś na bis".

K INOTEATRY.

ADRJA: „B;nhair“ .
A P u LLO * „Szpieg w masce" (Han­

ka Ordonówna).
A T L A N T IC : „Kawalkada".
CAS1NO: „Tysiąc i druga noc" 
CHIM ERA; „Kawalkada"
G RAŻYNA; „Kamerdyner Jaśnie Pa­

ni" i rewia.
KOPERNIK: „Nowoczesny Robin-

zon Kruzoe".
MAk YSIENKA: .Stracony Ekspress i 

oraz „Precz z teściową".
M IR AŻ: „W łóczęga" oraz „Laurel i 

Hardy
M UZA: „Dziwny dom", oraz kionie- 

v !a.
PA ŁA C E : „Gorzka herbata generała 

Yen“ .
PAN : „Pocałunek przed lustrem*4

oraz „Romeo i J'ulaia“ .
PA S A Ż : „Napiętnowani ludzie bez su

tniema".
R A ): -,Rok 1914" Jadwiga SmoSar-

s-Kci
S T Y L O W Y : „Dzika dziewczyna",

oraz rewia „Automat miłości".
ŚW IT  ..Pod Twoją obronę" 
UCIECHA: „W yspa zatraconych

dusz * i rewia.

BIURO KONCERTOW E M. TUERKA.

Czwartek 23 1'stopada: Norberto Ardelti. 
tenor liryczny scen zagranicznych. 2310

t,- - •

—  Teatr Wielki Dziś we środę o godz. 
7.30 daje 1 eatr Wielki 101 przedstawienie 
słynnego faktomontażu J. lep y  „Fraulein 
Doktor" której powodzenie przeszło wszysr 
kie rekordy sukcesów teatralnych ostat­
niej doby.

7.  sesji magistratu.
W czoraj odbyła si; sesja M ag'strata 

pod przewodnictwem wiceprezydenta- 
Irzyka w  obecności wiceprezydenta 
dir. Strońiskiego. Chajesą i dr. Kubali 
Na wniosek Wydziału TI. uchwalono 
przedłożyć Radzie m-eiskioj zamknię- 
oia iach!unikovvc za rok 1031 -32. Na­
stępnie uchwalono wnktóki w sprawie 
obniżenia czynszu w  niektórych mie- 
sacaifiiach przy uF Stryj®k,ieu_ Aircisz,ew 
Jriiego, Zborowskich L  Pełtewnej i 

Źródlanej. Natomiast odmow-nie zała­
twiono sprawę zniżki czynszów w re_ 
aiłwośoi przy ul. Kętrzyjffiikfcgo 1. 76. 
Upoważn 'ono syndyka do wniesienia 
poztfli przeciw 4 lokatorom. Zatai wio 
no 24 próśb w  sprawie uwolnienia 
względnie zmiżiki taks cmentarnych.

Ze spraw Wydziału III. zatwierdzo­
no kolaudacjc wag- non' osio wej ora/ 
pompy odśrodkowe,ij w Zakładać sie­
rót, maSS&z iscłiwa* no wiekować w  
tym że Zakładzie nową wężownńor dla 
zbiornika oieipłeii wody w kotłowni o- 
raz uizoipełnię instalacje wodociągową 
1 klozetową. Uchwalono wnioski w

sprawie odstąpienia na rzecz iinż. Ho- 
wairth i tow. 2 skrawków gruntu przy 
i i. odze Wu,lei#kiej. .

Następnie uchwal,! M agisórat wnto- 
•iKj Wydziału IV. z przy chyilnem o- 
■wiiaJazeniein siię co  Jo otwarcia no­
wej apteki przy ul. miećskitu. na oog  
Janowce i Pod Dębem; natomiast od 
mo wniie załatwił wnioski co do otwar 
ci a nowych aptek na Lewan iówce. na 
/niesieniu, przy ui. Koptniiika, Cho- 
lążczyzny, Potockiego i bykstuskiei.

Przyznano 5 osobom »tiałe wspar­
cia m'ieisięcfent (W ydz. VII).

Zgodnie z  wnioskami Wydziału VIII 
przyjęto do wiadomości sprawozdanie 
rachunkowe z administracji Panoramy 
Racławickiej i Dioramy za II kwar­
tał 1933 r. Uchwalono wypłacić Zwtłą- 
zkowii Katolickich Towanzysńw i Za­
kładów Dobroczynnych 1.566.40 zł. 
tytułem odszkodowania za szkody w  
dawnym Teatrze Małym.

Przyjęto  ''edną osobę do Związku 
Gminy.

Akcja TSL na terenie Małopolski Wsch.
.W związku z  ostatnim walnym zjaz­

dem w Tarnopolu, który omawiał za­
dania TSL.. zarząd TSL. przystąpił do 
szeregu prac w  terenie. Członek zarzą­
du głównego TSŁ. w e Lw ow ie d y .  
Piątkowski zwiedził ostatnio szereg 
placówek TSL.. odbył konferencje z 
zarządami zw iązków  powiatowych 
Kół i czytelń, uzgadniając i załatwiając 
szereg spraw. W Nowosiółce Bisku­
piej zatwierdzono pian Domu Ludowe­
go. Na budowę tego Domu obróum y zo 
stal zgodnie z  decyzja dowódcy korpu­
su gen. Pc powicza fundusz ze zbiórki 
3-iiiąjowej wśród oficerów i podofice­
rów DOK. Lwów . W  Germakówee uło

łożono warunki przejęcia przez TSL. 
Domu Ludowego, będącego dotąd wła­
snością trrejscowego towarzystwa. W  
Mielnicy omawiano siprawe wykończę 
nia budynku szkolnego T S L . W  Bor- 
szczowie postanowiono uruchomić w  
Domu ochroukowym TS L . przedszko­
le. W ’ Czortkowie badano kwestie 
przejęcia pi zacz T SL. bursy i majątku 
od Tow arzystw a Bursy gimnazjalnej. 
Delegat zarządu głównego dyr. Piątko 
wski stwierdził pożądany rozwój pla­
cówek TSL. i zainteresowanie pracami 
i zadaniami TSL . społeczeństwa pol­
skiego.

—  Teatr Rozmaitości. „Moja siostra f ia"
nadczarowniejsza z komedyj muzycznych R. 
Benaitzdego. przebój scen zagranicznych, no 
wość. która w  całej Polsce odniosła nieby­
w a ły  sukces. Żywa. pełna humoru treść. o . 
snuta na tle przemiłych perypetii małżeń­
skich energicznej księżniczki i pięknego) pra 
cownifca jej biblioteki, melodyjna muzyka 
i tańce oto całość przyjmowana stule przez 
szerokie rzesze publiczności lwowskiej 
z gorącym  aplauzem i burzami oklasków.

—  Teatr W lelki. Losowanie przedstawie­
nie opery „Uprowadzenie 7 Seratu" wszyst 
kie miejsca w cenie 1 zł. i 2 zł. —  W e 
czwartek dnia 23 listopada staraniem Po l.

wanjj żadnym spekulatywnym świato­
poglądem, lecz dla sameij radości raa- 
łow ara , bo mu tak każe impuls w ew ­
nętrzny. Gdy mu tego polirzeba jest 
impresjonistą. lecz musi też wydobyć 
przez odpowiedni zespół plam barw­
nych i różnorodność faktury pierwńast 
ki głębsze, uciz-uoiowe. Przejaw ia sto 
dość silnie tendencja do ekspresy w  
typach starych żydów, a nawet w w! 
dokach Lwowa. Niestety poziom w y ­
stawionych obrazów jest nierówny są 
ize-czy (epsize > gorsze, lecz wrażenie 
Jodahre P-ozoisiaje.

Artysta o dużej kulturze jest P. Z\ g 
iniint Król z  Krakowa, którego znamy 
iuż we Lwow ie, jako zdolnego grafi­
ka. Jego twórczości malarskiej nie łą­
czą żadne zagadnienia formalne z pra­
cą artysty na terenie grafiki. W  obra­
zach usiłuje uplastyczuć swe barwne 
wizje pejzażów przyczcm odejmuje 
tym wizjom charakteru przypadkowe 
go i chwilowego, dążąc do nadania Pe 
wnej stałości i pogłębienia wrażenia. 
Natura artystyczną subtelna i poety­
czna, lubi Z .Król w yw oływ ać pewne 
nas troję, przy ozem posługuje s e n,d- 
powiednum zespołem barw abooowa- 
V Z. Króla pewna jednos,?ajność tematu

Własnej indywidualności nie posiada 
: kolorytu, lecz artystą —  nierówny 
w e  wszystkich Pr!iaach — zda się znaj 
dewać na drodze do imdywiduainego 
wyrazu.

Własnej inywidualnośoi nto posiada 
jaszcze Kędziora Juliusz. Młody arty­
stą wyzwała sie stopniowo z wmły- 
w ó w  obcych, jak w  ,.Chłtoipcu ze

skrzypcaipi", który przyrim ina swym 
smeflc.em Vhnsit Hofmana. tecz niema 
jego iiueąryzjnu i kolorytu lokalnego. 
Artyście bard z ej odpowiada sama bar 
wa i tęj możliwości kształtowania i 

jeśli rozwinie obecnie swe założenia 
zbliży silę do problemów dzisiejsze­
go malarstwa Kędziora posiada zdaje 
się utzUnlnieoip w kierunku portretu, 
o  czem świadczy jego studium por­
tretowe, zdążeniem do wydobycia P «w  
nych charakterystycznych a utajonych 
przejawów psychiki portretowanego.

Rzeźby Zygmunta Kurczyńskiego 
świadczą o  tragicznem zmagau u się 
artysty z jego fatum, a raczej z Kiedo 
!ą polskiego rzeźbiarza. Świetna rzeź 
ba „Grajek" Kurczyńskiego z pierw­
szych lat XX. w., pozwalał sie wiele 
spodziewać pu dalszym rozwoju tego 
talentu, lec.- niesprzyjające okoliczni' 
ścii, brak odpowiedniego środowiska 
itnljiły-czucg:^ zrobiły swui.e.

1 dziiś nawet zmaga się jeszcze K u ­
czyński z swem przeznaczeniem, a 
nawet chce podjąć postulaty nowo­
czesnej rzeźby, dąży do formy określo 
iiej, syntetycznej, do podkreśl emu hry 
ły. jak w rzeźbie ..Głowa kobieca". 
Dążeń tych t,< zdoła artysta niestety 
zrealizować załamuje się.

Sitowa te nie wypowiadam z chęci 
krytyki prac Kurczyńskiego, lecz dyk- 
■ aje je żal. że artysta powołany swym I 
atleptem do odegrania pewnej roi; w i 
lUizwoju poilskiej rzeźby nie osiagiud I 
tego poz o'mi, jakiego należało ocizc 
kiwać po jego pierwszych pracach.

Dr. Helen.) Plumńwna

skiego Tow arzystw a Muzycznego wysta­
wiona zostamie przepiękna opera „Upr( wa­
dzenie z Seraju" PrzedstaW enw to należy 
do serji przedstawień ,losowanych" to zna 
czy  każde miejsce w  Teatrze kosztuje 1 zł. 
i 2 zt przyczem  los rozstrzyga o doborze 
miejsc. Losowanie odbywa sie w  Kasie Bill 
ra „A b o “ Rutowskfego 2. a w  dniu przed­
stawienia wieczorom przy Kasie Teatru 
Wielkiego.

——-o— —
—  Dziś w  „Stylowym" poraź ostatni ka- 

ratalna rew ja p. t ..Automat m iłości" w  kon 
ce-tGwtm wykonaniu całego zespołu z  Bu 
koiemską. B-ilskhn Dore, Leńskim i M iecz- 
kciw skitn. Na ekranie „Dzika Jziewczyna" 
z Clarg Bcrv/ w  rob głńwnei. Jutro premie­
ra sensacyjnego programu.

— Z Towarzystwa Naukowego we Lw o.
wie. Posiedzenie Sekcji HistorS Sztuki 
i Kultury odbę izie  się we czwartek 23 hm. 
o g. 6-ej w. w  Zakładzie Historii Sztuki Pol 
siwej i Wschodnio-Europejskiej (gmach po- 
sejm owy II p. od frontu). Na porządku w y .  
kład prof. dra W ładysława Kozickiego „Ze 
studjów o Rodakowskim : W ojna domowa". 
Gościom wstęp dozwolony,

—  7  Czytelni Katolickiej, W e czwartek, 
diua 23 listopada 1933 o godzinie 19 (7 wie 
czorem ) Ks. Stanisław Hopr k w ygłosi od ­
czyt na temat :„Od Wenecji do Neapolu". 
Podróż przez W łochy, —  ilustrowany obra 
zami świetlnemi, w- sali Czytelni Katołck iej 
przy ul. Piekarskiej 1. 28. Wstęp wolny dla 
członków, Ich rodzin i wprowadzonych go­
ści.

Akademicki Oddział Związku Strze. 
leckiego urządzą w  każda niedziele, o go­
dzinie 17-tej danciingi towarzyskie w  loka. 
lu własnym przy ul. Kurkowej 12. Karty 
wstęru wydaje sekretariat A. O. Z. S.

—  Walne zebranie KI. filmowego Awan­
garda. W  piątek 24 bm. o godz. 19-tej w  1o. 
kału Pol. Tow . Tatrzańskiego (pl. Maria­
cki 4 MI p. Hotel Europejski) odbędzie się 
walne zeh ra re  Klubu Film owego Awan­
garda. Porządek dzienny: 1. Zagajenie. 2. 
Sprawozdanie z działalności w  ub. roku.
3 Plan pracy na rok bieżący. 4. W ybór 
władz. 5. Wnioski i interpelacje. Osobnych 
zawiadomień w ysyłać sie nie będzie.

—  XIV Doroczny SałOn Fotografiki Pol. 
sklej urządza Lw ow skie T ow arzystw o Fo 
tograficzne w  salach Miejskiego Muzeum 
Przemysłu Artystycznego w e Lw ow ie w 
czasie nd 15 stycznia do 15 lutego 1934. Sa 
lon ten, który gromadzi coi ocznie najle­
psze dzieła fotografików  polskich połączo­
ny będzie z pierwsza w  Polsce W ystaw ą 1 
Fotografii Reklamowej. Nowa ta dziedzina ! 
fotografiki, która na Zachodzie kroczy zw v  i 
oięsko naprzód, zachęci niewątpliwie i na- 1

Artykuły żywności 
a czystość.

• i m b ś 0 1
Spraedjjwcorr artykułów ^  - mj 

praypomna sfe zarządzenie P re* y~^i 
‘ia miasta, mocą którego : l )  ^uk' ^
mogą być sprzedawane tylko w  ‘J1 
wiidealniein. toffebkowein lub b11 .Lajy 
Icowem apaiko‘waniu ; 2) inne 
cukiernicze oraz pieczywo b10̂  ̂  
liyć umieszczone pod szkłem; .g- 
tnogą być sprzedawane z  koszów I ,,

muszą
lub

dnaJcże o<woce pokrajane 
osłonięte gazą muślinową 
'drucianą. Kaizdy sklep i stragan 
czywem  winiien mieć ucwiidoczn .  
adres pekand. a na batonach 
lcach z wodą sodową ma być 
adres fabryki. Pracownicy zakład ^ 
z produktami spożywczemj mus^d 
zdrowi i czyści. Kupujący nie 
dotykać rekami pieczywa i c*aSvŝ n 
tirodukity te raz wzięte do rąk P° 
uy być kupione.

KOPERNIKA ti?
t iL ja  t-cRFU/nERJI S r' E D E R ^  

Sykstuska 7.

szych artystów fotografików do P0^ , . 
twórczych wysiłków w  tym kieru2JjTrtf; 
przesiana najlepszych swych prac. iL^e i 
szy publiczny pokaz fotografii r 
przyczyni się również do ogólnego V° ^  
sienią poziomu reklamy graficznej a Zych 
głej strony zwróci uwagę sfer haadJo^^^j 
i przemysłowych na rozległe moż* . jor 
w  tej dziedzLnię. Warunki w y  stawów® f  
mularze zgłoszeń wyoają sekretafM .urffle 
F.. wszj stkle zrzeszenia fotfH.rair^y 
i skład art. fot. Prace w ystaw cy « 1 
nadsyłać najpóźniej do 31 grudnia 
adres: Lwowskie Towarzystwo 
ficzne. Lwów . Dzieduszyckich 1. _. ^

—  P°lskle Towarzystwg 
Oddział we Lv,owie urządza w e c 
dnia 23 listopada br. o goetz żu-tej y  
własnym (pl Mariacki 4, III p.) 
towarzyską z wykładem arug*m *  ^r- 
pogawędek narciarskich p. t  -SpE1* ' 0°‘ 
ciarski", prelegent p. Stefan Szybel* 1 
ście mile widziani. '

—  WSlne 7grovadzeue adwt4tat >  ̂ ^  
lwowskie] odnedzw1 się meoowot. W*
25 listopada br., ałboy iem w  m y ś l
cji zasiągniętej u czynników miarowi ro> 
nic nie stoo na przeszkodzie odbyci0 ** 
madzenii.

—  Małopolska Straż O b y w a te l"  ^
dza z okazj i5-.ecta swego istnie^-oie' 
Mszę św. Żałobną —  za czlookóW 
głych i zmarłych w czasie Obrony <aó- 
w  1918 roku i w czasach późniejszy00^  lii 
ra odbędzie sie we czwartek dm^ Jęje!c 
stopada br. o godz. 9-tej rano, w  ^  ^  
OÓ. Bernardynów. Zaś w  niedzieli' ,.a-
26 listopada br. odprawioną zost3ahę 
tedrze obrz. łacińsk. Pontyfikalna M *"  fęl - 
Uprasza się o wzięcie udziału w  
gibym  obrzędzie przedsnawideh 
yyijskowych i cywilnych, wszystka rS Z t?  
wne organizacje i stowarzyszenia z£ -poł* 
darami, jakoteż całe pabjotyczne 
czeństwo.

—  Poradnia Przemy*lowa. Z ^
z pracami Poradni Przem ysłowej ^  
jącemi do stałego i planowego za’ ’jącemi do stałego i planowego za tr°°  sj6 
•wowslach warsztatów pracy ^ 
firmy przemysłu metalowego i 
go o podanie pod adresem Poradni * ar- 
słownej, Lwów. Bourlarda 1 5 ^ "  ^
tyktiłów wytwarzanych przez posz1 1 pr^'
wytwórnie oraz opisu warsztatu rp. 
z szczególnym uwzględnieniem n,aSZi zesl^ 
boczycli. Dane powyższe należy „FIak0* ’- 
najpóźmej do dnia 24 bm. Dr. inż. Bi® co- 
ski przyjmuje w  Poradni Przem ysł0 ’’ 
dzienme m iędzy 12— 1.

—  Wykonanie zn°czków dla p só^ -,Q p ' 
wniend przem ysłowcy mają składać ,̂ 
rządu Gminy oferty na 6CKX, znacz*0 
psów pokojowych, nie trzymany01) ggO0 
:ia uwięzi, w  formie koła. tudz1®1 {pr- 
znaczków dla psów łańcuchowych .j, 
mie kwadratu. Na wszystkich znaczK 
jednej stronie mają być m ieszcżoi0 „ii- 
zy .L w ó w . r. 1934" na drugiej stro »je 
mery porządkowe: na znaczkach for" 
koła od 1 do 6000, na znaczkach ^  dr0' 
mie kwadratu od 1 do 5S00. Nadto| ' £jrał|J 
giej stronie znaczków w formie K taJi- 
mają być umieszczone w yrazy  „PU j y Y ' 
cuchowy". Znaczki maia być s tw » Ił,  glifl-' 
koname z grubej blachy mosięźon * et' 
kim; brzegami z uszkiem m osiężny g Y ' 
ty należj składać do godz 12
dnia b. r w  W ydziale II/2 Magistr „  ur*» 
tusz II p. drzwi Nr. 77 w  god z '°a 
wych miedzy 11 a 13-tą _ r

—  Album „Semper Fidelis" nict^ fl 
wyczerpaniu. T o  przepiękne wv< ppti°t 
Tn\varzystwa „Straż Mogił P ols"'jiystr^A- 
terów " które zawiera około 700^ ja 9  
z czasów Obrony I wowa, r ° z
w  tysiącach egzemplarzy ndetvlko



Nr. z dn'a 2§ ństonada 1<?33.

Pferre Benoit i hitlerowcy.
Do kroniki sensacy.ino-huuiorystycz- 

*ych epizodów, związanych z „unara- 
^awianiem“ życia n^emiecktegjb, wcho- 
^2i kszcze jeden, tym razem zakoń­
czony cywilna skarga sadowa.

Bohaterem tei sprawy jest słynny 
francuski pisarz i autor scenar'uszów 
h im ow ych  Pierre Benoit. Jak wiado­
mo, Ben-oil nie jest calkowitem nazwis­
kiem pisarza, w  całości nazywa się on 
_B enoit-Levy. Ta drugą c z e ś ć  nazwiska, 

że zalamiąca n earyskością, stała 
■Sle przyczyna całego zatargu.

Otóż koncern film owy niemiecki 
uzależniony obecnie w  zu~ ;łno- 

“ci od rządu hitlerowskiego, zakupił 
dip Niemiec film francuski pt. „Ręce 
biatki" (po francusku „Ma-ternełle"), 
^nuty na tle popularne., pow :e«ci Pier 
fe‘a Benoit. Plakaty, jednak, któię uka- 
^ l y  się w  Niemczech z zawiadomte- 
ll,em o nowym fumię zamieszczając na 
2vvisko scenarzysty, pominęły świado­
m e druga cześć tego nazwiska (L evy ), 
^  obawie, by nie drażnić nacjonofisty- 
"-^ych i antyżydowskich nastrojów Pu 
n'iczności. Poruszyło to do żyw ego  
Przywiązanego do nazwiska swego pi­
e rza . który wystosował do lW m iec- 
k'€i wytwórni list z kategoryc nem 
^daniem uzupełnienia nlakaru. Na ten 
I;st „U fa“  odpowiedziała mu w  tonie 
Niezmiernie grzecznym, prosząc jednak 
0 zrezygnowanie na ten iepen raz z 
Całego swego nazwiska oraz ekspliku- 
i«łc autorow, że tu nietylko chodzi o hi 
frresy ,.Ufy“  ale też o dobro jego sa- ; 
frcgo. jakoże zdobędzie bez dodatku 
■-Levy“ większą popularność wśród pu 
oliczności niemieckiej. Dla ugłaskania 
^ e jio it-L eyy , wytwórnia w  tym samym 
*iś:ce obiecuje zakupienie jego najnow­

szej' pu-wieści. ofiarowując już z góry 
poważną zaliczkę pieniężną.

Francuski pisarz jednak lie dal się 
terni wymowne mi argumentami przeko 
nać. Tw ierdzi on. że nazwisko to nosi 
jego rodzina już od dwu tysięcy lat, 
wobec tego jest niemożliwością dla nie­
go rozstać się z  nięm dla dogodzenia 
gustom hitlerowskim. Zagroził więc 
wniesieniem skargi sądowej przeciw 
wytwórni „U fa" o ile żądaniu jego r,e 
uczyni się zadość. Ta groźba jednak 
równie nie odniosła skutku i Plakaty o 
nowym filmie ukazują się w  Niem­
czech w  dalszym ciągu z nazwiskom 
autora: Benoit. W obec tego o. Benoit- 
L evy  wniósł szeroko umotywowaną 
skargę sadową, której wyniku z za­
ciekawieniem  oczekują teraz zarówno 
po jednej iak i po drugie i stronię Renu.

w izja  p rzyszłej w ojny,
na ulicach L w o w a .

Już nie w iek  godzin dzieli nas od  a - 
taku lotniczo-gazowego na Lw ów  W ła  
dze. wojsko, LOPP., pracują z najwię­
kszą energią i czynią przygotowania 
do tej generalnej próby sprawności i po 
słuchu mieszkańców m. Lwowa. Atak

sko na stanowiskach nie zajmuje się 
ludnością cywilną, wykonuje ropkazy 
taktyczne Gdy w  mieście eksplodo­
wać będą bomby, ludność cywilna mu­
si sama szukać schronienia i ratunku. 
• W izja przyszłej wojny to serja detona

budzi wszędzie olbrzym ie zaintoreso- j cyj pocisków, mieszkania z  wybitemi 
wanie, choć należy zaznaczyć, że pe­
wien udsetek ludności nie zdaje sobie 
sprawy z celu ćwiczeń wojennych na 
ulicach Lw ow a.

Atak lotniezo-gazowy na L w ów  bę­
dzie mobteżejii karności i posłuchu sze 
roik;ch sfer. Ćwiczenia prowadzone bę­
dą dla wykazania, te  ludność cywilna 
podczas przyszłej wojny musi się tro­
szczyć wyłącznie sama o sieb«e. W oj-

L w y  — swatam i.
Hlstarja d w o jja  pogrom ców.

*ce. ale i za granica! Obecnie zaledwie M -  
jtadziesiat egzemplarzy jest jeszcze do na- 
b>eia u wiceprezes™ pow yższego Tow a- 
r2Vstwa p. W andy Mazanowskiej. Lw ów , 
Nl Długosza 18 —  telefon 35— 27. Tekst al- 
pm u  ODracowany w jeżykach polskim, 
Nancuskim i angielskim, okładka płócienna 
Zę złotym napisem i złotym  herbem nija­
ka Lwowa. Album „Sempcr Fidelis14 to 
ffju ia i przepiękna pamiatka z czasów  bo- 
NJterskiej obrony Lw ow a, to dzieło pole­
jc ie  gorąco przez Ministerstwo Wyznań 
Jwl. i O. P. oraz przez poważnych k ry ty ­
ków. Cały docliód rozsprzedaży albumu 
Ntzenaczony jest na budowę cmentarza 
Obrońców Lw ow a ! Należy Sie w ięc spie­
ś ć  z nabyciem albumu i dołożyć w  ten 
^osób  cegiełke do wykończenia wzniosłe- 

dzieła!

— Wypłata zasiłków dla bezrobot- 
NJtoh pracowników umysłowych za H- 
s*opad 1933 oćibywać się będzie: 30 II- 
^opadu litery A— J, i grudnia K --R , 2 
Rudnia S— Z, od guiz. 9— 12-tej. W y -' 
Nluty dodatkowe 4 grudnia od godz. 
— 12.

Stypendja im. ś. p. prezesa ;nż. 
Wiktora. Na podstawie konkursu ogło- 
Bpnego i rzez zarząd okręgowy Z. U.
. • we Lw ow ie na stypendia >m. ś. p. 
lnz. Stefana W iktora przyznano styoen 
^ UrO: p, Marii W ęgrzynowicz. urdo\vie 

adiunkcie na stu a Artima i Remi­
giusza zł. 50, p. Bercie Belfowej, wdo
^’>e po asesorze "a  córkę Sydouję zt. 
?5.

~~ Księgi Meiskiiej Kolei Elektrycz­
ne} —  j o  dysoozycj! sędziego śledcze 
8°. Agencja Wschód donosi: Sędzia
s‘cdczy apelacyjny do spraw wyiątko- 
^ ego znaczenia dr. L.indert, prowadząc 
' leVt\vo w  sprawie gospodarki w  tóż- 
^ c h  działach administracji miniskiej, 
r ^ ta ja c  się na uzyskanych miaterja- 
j?ch zajał księgi handlowe Miejskiej 

°lej Elektrycznej w e Lw ow ie ( tram- 
frajówjt Przedstawiciele policji, którzy 
^ynn ■ości tej dokonali, oddali księgi do 
^SDozycji sędziego śledczego. Księgi 
andlowe zostały oddane znawcom są 
owym do zbadania. Wynik" dotych- 

v?aso\Vych dochodzeń sa otoczone zro 
tajemnicą.

D rżała  poleca kołdry, materace,
y 2-r?bia koldn7 po 5 zł., materace no 

—  Chorąźczyzna 1. 5. obok kina 
'’APoilo‘L 1654

W e Wiedniu zdarzył się niedawno w y 
padiek, że znany pogrom -a lwów. dy* 
rek:©r cyrku Schneider, został ciężko 
zraniony w  głowę przez cz(er01'ctnte­
go Iwa. W yw ołało  to zrazu iwtrkę 
wśród pub-I czności. ale jakież było jej 
jtdiziiwienie, gdiy za chwilę ujrzała 
znów bohatera lwiej klatki który z o- 
bandażowaiia głową rozpoczął nano- 
. wo prodtiKcic.

Niespodziewane zamieszanie, jakie 
w  cyrku w yw oła ł złośliwy fig rel dra­
pieżnego artysty, dał jednemu z dzien­
nikarzy sposobność wtargnięcia do 
samego sanktuarium —  ćo pokoju dy- 
icktura i przep-rowadzeiiia z nim w y ­
wiadu. Trzeba bowiem \v°dizieć. że 
:aki wędrowny cyrk. to nięiual „p lń - 
stwo w  państwie11 i że dotrzeć d© jego 
samov\ ładnego dyktatora jeist równiic 
trudno, jak uzyskać autljcncję u... IJU- 
zydcnla iiiinj'siliró\v.

•Dziennikarz trafił na osobliwy ino- 
iiieiDt, kiedy na skrwia-wiona głowę 
podirapanego pogromcy wyciisłciiin 
sok z  całej masy cy tryn. Kap tan 
Sclmędier bowiem n;e uznaje lekarzy 
od czasu nieszczęśliwego wypadku 
jaki nu się zdarzył w Warszawie, 
kiedy jego pupil wydrapał mu pazu­
rami oczy. a weizwany oknliisiia zeszył 
mu je w ten sposób, że prawe stało się 
Trociię mniejsze; im  lewe. Zapewne 
operacja ta była arcydziełem sztuki chi 
iwgiozweti, gdjkż pacjent wydawał 
ęiię już cajkowiiele oślepiony —  jednak 
że Schnę-der stracił zaufanie do łeka- 
rzy i wszystkie rany. jakie mu lw y  za 
dają. 'eemy sam sokiem cytryny.

Z otwartej rany, zalewane! św ie­
żym  soikiem cytrynowym, spływa zra­
zu cizarna piana, którą w  miarę wci- 
kanią coraz większe i liczby cytryn 
shajie się jaśniejsza aż wreszcie krew 
przestaje płynąć. Cytryna n emal w y ­
pala ramę. „P ieszczoty" krwiożerazrch 
pupnlów muszą się zdarzać czięstn. 
gdyż Schneider ma cafe ciał© pokryte

bliznami i zaledwie jeden palec nieze- 
sz"ywixiały od ukąszeń.

Odważny pogromca posiada godną 
siebie małżonkę, która ma za sobą słu 
wę „tainccrk'- w lwiej ldatce". Pani 
Marce a Sduieider pochodzi ze Szwaj 
carji gdae już w  dzieciństwie, jako 
wnuczką weterynarza, -okazywała 'wid 
kię zainteresowane dla świata zw ie­
rząt. co w końcu sklon lo ją do wsią 
Pienia do cyrku. Ponieważ dziadkowie 
tlą to zezw ól’ £ n e chcieli, mała 1VIdr­
eda uciekła z domu i wstąpiła do- trupy 
wędrownej pogromcy Rogera. Iwóry 
objeżdżał Europę z  tresowaneini w i­
lcami. Była to osobliwość, jakiej dziś 
już sit nie spotyka. W  Berl-i-me po 
znała Marcela w  kawiarni karciana 
Sclki?'dira, który szukał tancerki, pro 
dekującej s-i,ę w  Iwiei klatce. Zgłaszało 
się już do niego \vie!e dziewcząt, ale 
każda sichónzyla Po pie-rwsz.e, próbie. 

N atam iast Marcela vveszla foniało do 
klatki, ujarzmiła Iwy, jak zawodowa 
uogromózyii: i rozpoczęła tańce. Po 
ti/icrli tygiodnia-ch prób afisze obwie­
ściły miastu niebywałą sensacje,
punkt programu cyrkowego, drukowa­
ny fłustiein drukiem: „Marcela, tancer 
ka w lwiej klatce".

Marcela sita-ła si-ę atrakcją przedsta- 
w'cń w e wszystkich częściach świata, 
a wkrótce zositała żona dumncco z 
lr-ej dyrektora. Nagle Jednakże atrak­
cyjny numer p-rograniu o-doadł. Mar­
cela Pnzyznala się mężowj. że miewa 
niepokojące sny, a ten zabronił je-j 
występować w  klaiftce, uw^ażar bowićm. 
że n&rwy pięknej pogromczyni są nic 
w pwządku. Gdy zaś nerwy artysty 
cyrkowego zaozynala. się buntrwać, 
liata-strcfa nic daję długo na siebie Cze 
kać.

?chneid.e,r szukaj potem tancerkt. 
k‘óraby odważyła s:ę tańczyć pomię­
dzy Iwamb a’e ni,e znalazł tak odważ­
nej i rekord nanń Marceli dotąd nie z i-  
srał Pobity.

P o s te ru n k o w y za s trze lił aw anturnika.
W czoraj po -północy w  restauracji

Parnessa przy ul. Gródeckiej 23-letni 
szofer Feliks Bielik, zam. przy ul. Dzia 
łyńskjcfi j czterej jego towarzysze w y ­
wołali wielka awanturę tak. że restau­
rator zawezw ał posterunkowego Ry- 
marowicza, pełniącego służbę w  ul. 
Gródeckiej. Awanturnicy rzucili się na 
posterunkowego, a B ’elik uderzył go 
w  twarz. Gdy -Posterunkowy w zyw a ł 
gwizdkiem pomocy celem doprowadzę

ula ich na koniisarjat. napastnicy zbie­
gli-

W  godzinę później ci sami awantur­
nicy napadli na post. Rymarowicza na 
ulicy Leona Sapiehy, a Bielik kopnął 
dwukrotnie go w  brzuch. Posterunko­
w y  w ezw ał ich w tedy do uspokojenia 
sie, a gdy to nie oduiosto skutku, oddał 
strzał z rewolweru, kładąc Bieńka tru 
pem na miejscu. Tow arzyszy Bielika 
aresztowano.

Odnalezienie zaginione! d zie w c zyn k i.
Przed kilku dniami don« śliśmy, żc 

Janina B łegajów na uczen ca szkoły po 
wszechnej zam ieszkała przy rodzicacJi 
ha Lew andów ce po wyjściu ze szkoły i 
nic powróciła więcej do domu, a wsz-el 
ki ślad za n ią zaginął. Dopiero w  doto 
w czorajszym  rodzice odnaleźli dziew -

szybami, w  mieście rełn-o gazów. Na 
to trzeba być przygoitowanym i umieć 
bromić się. Nadchodzące dni ataków lot 
niczyoh stworzą waruiiki zbliżone do 
rzeczywistości.

Każdy musi sam walczyć o swoje 
życie.

Należycie przygotowanym nie grozf 
nic.

Banki i instytucje finansowe 
podczas ataku gazowego.

Agencja Wschód dowiaduje się, że 
wszystkie instytucje finansowe i banki 
w e Lw ow ie w ydały już zarządzenia w  
związku z  przygotowaniami do ataku 
gazowego. Dyrekcja Banku Polskiego, 
P. K. O., Miejska Komunalna Kasa O- 
szczędmości i inne instytucje finansowe 
w yda ły  już dyspozycje, aby system 
schronów podzielić na trzy części: Per­
sona! kasy, papierów wartościowych i 
materia! zastawniczy, następnie peiso­
nat biurowy, a wreszcie klienci Dzia­
ły  kasowe i wartościowe otrzymają 
też uzbrojoną ochronę na czas ataku 
gazowego.

Wielka odorawa obrony przeciw' 
gazowej w sali Rady miejskiej.

W czoraj odbyła się w  sali Rady miei 
skiej wielka odprawa służby obrony 
przeciwlotniczej. Przeszło 300 osób o- 
trzymalo przydziały i rozkazy. Dzisiaj 
na zarządzenie w ładz rozlepiono w  ca­
lem mieście pouczenia o przygotow a­
niach do ataku gazowego-. Urzędy dzid 
nicowe dostarczają pouczenia -druko­
wane po 20 gr.. które mają być w  ka­
żdej realności wywieszone na w idocz­
nym miejscu. W  mieście pojawiło się 
już wiele okien oblepionych paskami. 
Atak gazow y nadchodzi...

czynkę w  Zakładzie Sierót przy id. Ka 
deckiej. gdzie p rzebyw a ła  przez < » ły  
ten czas pod -nazwiskiem swej ko irtan ­
ki Janiny Radzikó-amy. D o  zakładu  
przyprowadzi, ją  jakiś nieznany męż­
czyzna. który spotkał nuJa Jankę b łą -  
kaiąca sie w  Jesie BÓohcrskim. iw )

Sekcja zw ło k  służącej 
z  ul ey Hofm ana.

W  instytucie medycyny sądowej od ­
była się w  dniu w czow szym  przedoo- 
łudriem sekcja zw łok zamordowanej 
w  sobotę wieczor-em służącej Józefy 
Zatot. B-jkęja. którą przeprowadził le ­

karz dr. Kozłowski w  obecności sędzię 
go śledczego dr. Kapuścińskiego i ko­
ni, sarza P. P  Parbizla. wykazała, ż<: 
Zalotówna p-on osfa śmierć wskulelc 
zaciśnięcia dokoła szyii pętli z sznura 
i spowodowanego tern uduszenia. 
Zwłoki dziewczyny zostały Podpalone 

dopiero Po jej zgonie. Pnza śladami pę­
tli na szyji, na ciele zamordowanej nic 
znaleziono większych uraz.

LISTY GOTCZE RG7PISANE ZA 
MORDERCA-

W ładze pdicyjne ustany na podsta­
wię śledztwa nazwisko mordercy. Jest 
Ujm 28-letnj Marian Kościuk. osobnik 
o bujnej przeszłości, karany już za o- 
szustwa, kradzieży, a nawet za szpiego 
stwo. Od dnia mordu id- jwwą on się 
przed oldem policji. Za mo-desc.> rozpi 
sa‘io listy gończe i rozesłano je po ca­
lem państwie, (w )

Dalsze badania ksiąg M . Z . E .
W  dniu wczorajszym delegat z  W ar­

szaw y Jastrzębowski, r. Samulewicz : 
dyr. Izby obrachunkowej Magistratu 
Krauss, przeprov'adzali w dalszym 
ciągu kontrolę ksiąg Miejskich Zakła­
dów Elektrycznych, (w )
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Obrady Zw . Polskich Przemysłowców
Naftow ych.

STANOWISKO GRUPY CZYST0.K0PAIN1ANEJ W  SPRAW IE FUNDUSZU  
WIERTNICZEGO.

Ze. Związku polskich przem ysłowców 
naftowych piszą nam:

W  połowie października b. r. odbyło sie 
w Drohobyczu, w  Raluszu. Walnę Zgrom a. 
dzerrie Związku Polskich Przem ysłowców 
Naftowych, na któreni wybrano nowa R a ­
dę w  składzie następującym: dr. Jerzy
Ap fe l Meilecli Rackenróth. poseł i.nż. Jan 
Brzozowski. Józef Fryderyk Buchwald. 
W ładysław  Chabowski. senator W ładysław  
Długosz. Bernard Doregger. Herman Elrr- 
Lch, dr.  Henryk Gartenberg. Ozjasz Hal. 
petn ' Samuel Helfer. Izydor Igler. dr Ea 
mund Kaleta, inż. Rudolf Kielesińs-ki. inż, 
Paw eł Lemęcki. Leib Licht, Emanuel Lock- 
Speiser, M ieczysław Longcliamus. Henryk 
Mis uli. dr. Marian Rosenberg. Joachim 
Schiffci, Jakób Selmier. Leon Sdiut.zman. 
M'it Sulimi-rski. gen. Stanisław hr. Szepty, 
cki. Józef Szlemiński. Samuel Teicher. 
Ignacy Weiss. poseł dr. Bronisław W ojcie­
chowski. Czesław  Załuski. Prezes Rady 
w osobie p. inż. R Machnickiego i jeden 
wiceprezes w osobie p. Juliana W in iarzi. 
wybrany został na poprzedniem Nadzw y- 
czajnem Wainem Zgromadzeniu.

Dnia 16 listopada h. r w  lokalu w ła ­
snym Z. P. P. N. we Lw ow ie  przy ul. Ko. 
oeinika 4. odbyło sie posiedzenie Rady 
Z. P. P. N. pod przewodnictwem prezesa 
inż. R. Machnickiego. Na posiedzeniu tem 
nastąpiło ukonstytuowanie sie Rady. która 
wrybnaji ze swego grona dwu dalszych w L  
ceprezesów w  osobach p. Joachima Schiffe. 
ra, właściciela kopalń w  Borysławiu, i gen. 
Stanisława hr. Szeptyckiego, właściciela 
i współwłaściciela kopalń naftowych. Se. 
kretaffzem Rady wybrano p. Józefa Szle- 
m ifekiego. zaś zastępca sekretarza., o. C ze­
sława Załuskiego. Do Zarzadu. powołane­
go do kierowania, sprawami Związku, tto 
ktorego należą z urzędu prezes i te den w i­
ceprezes Rady .oraz lej sekretarz desygno. 
wano z  pośród członków Rady następują­
ce osoby: p .'Izydora Iglera. Henryka Miku. 
lego, dra Marian a Rosenberga. Leona 
Bchutzmana. Wita Su.limirskiego.
Omawiana była również bieżącą sytuacja 
w  przemyśle naftowym, noczem w  wyniku 
przeprowadzonej dyskusji Rada Z. P. P. N. 
uchwaliła następująca rezolucję:

..Rada Z. P- P. N. stwierdza, że zgodnie 
z intencja ustawy marcowej i oarokrotne- 
mi oświadczeniami czynników miarodaj­
nych. fundusz w iertniczy utworzony z oołat 
wyrównawczych, uiszczanych przez małe 
zakłady rafineryjne i gazoliiniarnie. powi­
nien służyć na popieranie wierceń podej­
mowanych wyłącznie przez średnie i małe 
przedsiębiorstwa wiertnicze należące w  
przeważnej części do topiła!u pochodzenia 
krajowego.

Rad i  Z, P. P. N, wyraża żyw e zaniepo­
kojenie z  powodu jakoby zamierzonego 
tworzenia specjalnej instytucji administra­
cyjnej dla zarządzania . administrowani’  
tym funduszem. Rada Z. P. P. N. stw ier­
dza zarazem, że tworzenie takie! instytucji 
jest niecelowe i zbyteczne i byłoby szko­
dliwe. gdyż pociągnęłoby za  sobą zupełnie 
niepotrzebne, wys-okie koszty. Rada Z. P. 
P. N. stwierdza, że administracja tego fun­
duszu powinna być powierzona Z. P. P. N., 
tako organizacji oddawna już istniejące}, 
posiadającej długoletnia tradycje i majacei 
już za soba znaczny dorobek w  pracy dla 
dobr.a kopalnictwa naftowego, oraz poważ­
ne zasługi położone w  dziele konsolidacji 
przemysłu naftowego, i nadal w  tej pracy 
nieustajicei —  ma warunkach przepisanych 
przez Ministra Przem ysłu i Handlu, zaś dla 
dysponowania tym funduszem i popierania 
przy jego pom ocy wierceń podejmowanych 
przez wymienione w yże j przedsiębiorstwa, 
winien być utworzony specjalny Komitet 
W ykonaw czy, pełniący swo.ie funkcje bez­
płatnie w  składzie osób. powołanych przez 
Ministra Przemysłu i Handlu z grup repre. 
zent.u.i?cych w  przemyśle naftowym intere­
sy mniejszych, po-de.imu.iacych wiercenia 
przedsiębiorstw naftowych, k tóryby działał 
na zasadzie i w  ramach odTebnego statutu 
wydanego przez Ministra Przemysłu 
i Handlu.

W obec obiegających pogłosek o zamie- 
rzonem jakoby oddaniu wspomnianego w y ­
żej funduszu w\ łącznie w  ręce zakładów 
przetwórczych. uiszczających odnośne 
opłaty, kada Z. P. P. N protestuje prze­
ciwko takiemu zamiarowi, na tej zasadzie, 
Że załatwienie takie mijałoby sie z celem. 
gdvż w  tej formie opłaty te wracałyby

Now a Książka angielska o Polsce.
Yiolet Mason w y ^ ł  nakładem firmy 

Holender and Stonchton w  Londynie 
obszerne dzieło Pt. „The Land of the 
Rain-bow; Poland and Her People", po­
święcone całokształtowi naszej kultury 
od czasów najdawniejszych, aż do 
okresu współczesnego. Dzieło f© jest 
obficie ilustrowane i uzupełnione sło­
wnikiem wyrazów polskich*

^powrotem do uiszczających ,ic przedsię 
biorstw, a nąstepnie dlatego, że ciężar 
opłat wyrównawczych, uiszczanych przez 
zakłady przetwórcze ponosi w zasadzie 
produkcja ropy naftowej, a nie odnośne za. 
kłady, które wzamLan za uiszczanie tych 
opłat lo-kują swoje produkty naftowe w y ­
łącznic w  kraju po cenach znacznie w y ż ­
szych od cen eksportowych-

Rada Z. P. P. N. poleca .swojemu P re zy ­
dium natychmiastowe przystąpienie do za­
jęcia się tą sprawa i podiecie starań w Mi­
nisterstwie Przemysłu i Handlu i u Pana 
Ministra Przemysłu i Handlu w kierunku 
załatwienia • tej sprawy po myśli niniejszej 
rezolucji'1.

Uchwalenie tej rezolucji jest odbiciem 
wielkiego zaniepokojenia w  grupie czysfo- 
kopalniauej. powstałego wskutek szerzą­
cych sie pogłosek, że dla funduszu wiertni­
czego (jbejmującego stosunkowo niewielkie 
sumy. ma być utworzenia osobna instytucja 
z osobnym aparatem admin-nstracyjnym.

Z  życia Organizacji Młodzieży
Pracującej.

W  uiedzćełę, 1S bm, w  związku z 
15 kaem  odzy&ka.n:a niepodległości 
odbył się w  sali Towarzystwa mło­
dzieży ■rzentieślnrażej im, Tad. Kościu­
szki uroczysty poranek, urządzony 
starań em powstałej niedawno - na te­
renie Lwowa Organizacji M łodzieży 
Pracującej.

Uroczystość tę obecnością swą za­
szczycili z ramienia władz; naczelnik 
W ydz. Woj., dr Szkodziński, naozeil. 
wyd;z. Kuratorium O. S. L. dr. /'aga. 
jewski, w  zytator szkolnictwa zawo­
dowego inż. Frisch, prezydent Izby 
Rzemieślniczej Pammer, poseł dir. Mę 
karski, delegat Starostwa Grodzkiego 
radca Bechmetiuk i radca W ojewódz­
twa inż. Kwołek. Jawili sie nadto de­
legaci Legjonu Młodych. Związku Pol 
:,kie; Młodzieży Demokratycznej, Har 
ctrstwa i innych orgamzacyj które 
współpracują wydatnie z O. M. P.

Wśród czasopism.
-  Przeglan historyczno - wojskowy. 
Tom V I. Zeszyt I.

Ną treść tego zeszytu, poświęcone­
go głównie pamięci Jana Sobieskiego, 
składają się w  dziale rozpraw następu­
jące prace: p. Janusz Woliński we 
wstępnym artykule p. i  .„Jan III. So­
bieski" przedstawił w  ogólnym zary­
sie sylwetkę Jana III.

Mjr. Otton Laskowski w  rozprawie 
„W ypraw a wiedeńska1* rozpatruje za­
gadnienie odsieczy wiedeńskiej do 
chwili b itw y pod Wiedniem' i w yzw olę 
nia austriackiej stolicy'. W  Ptacy tej, 
różniącej się dosyć znacznie od dotych 
czasowych opracowań. przedstawił 
autor mistrzowsko przemyślana 1 P rze­
prowadzoną akcję, omawiajac w-yczer 
pująco wysiłek marszowy wojsk pol­
skich, zagadnienie naczelnego dowódz­
twa, sytuację wojsk chrześcijańskich i 
tureckich oraz działania wojsk sprzy­
mierzonych i tureckich do chwili oswo 
bodzenia Wiednia. Praca ta. zaopatrzo 
na w  3 szkice, przedstawiające koncen­
trację pod Krakowem i marsz Sobie­
skiego pod Tullrr marsz wojsk sojusz­
niczych pod Wiedeń oraz bitwę pod 
Wiedniem, daje ż y w y  j plastyczny 
obraz przeprowadzonych działań w o­
jennych.

P. Janusz Woliński w  Pracy „Parka­
ny" (7 i 9 października 1683) p o  omó­
wieniu wstępnam sytuacji w ytw orzo ­
nej po zwycięstw ie wiedeńskiem i 
scharakteryzowaniu zmian, jakie zasz­
ły  w  planach Jana III. i austriackiej ra­
dy wojennej, przedstawił szczegółowo 
dyslokację sił polsko-cesarskich i tu­
reckich oraz przebieg działań wojen­
nych. uwieńczonych świetnem zw ycię­
stwem, odnifrsiońem 9 października w- 
drugiej bitwie pod Parkanami, dzięki 
któremu po krótkiem oblężeniu i zdoby 
ciu Strzychomia stawała otworem 
przed Sobieskim, w  myśl pierwotnych 
jego planów, drogą wgłąb W ęgier. Pra 
cę uzupełniają 2 szkice, przedstawiają­
ce bói pod Parkanami 7 i 9 październi­
ka 1683.

P. Stefan Woliński w  pracy „U rzędy 
hetmańskie w  świetle ustawodawstwa 
polskiego** przedstawia rozwój history­
czny urzędu hetmańskiego, jednego z 
najwyższych urzędów koronnych ^ 
Polsce przedrozbiorowej.

W  dziale roi s celi a ne ów  p. Janusz W o 
liński Podaj ważniejsze dokumenty do 
kampanii 1674 oraz ogłos-I „D.iar.iusz 
zajęcia. Strzychoirua w 1683". P. An­
toni Hniłko ogłosił ciekaw y memoriał, 
dotyczący uzbrojenia i zaopatrzeni3 
artylerii koronnej, potrzebnej na w y­
prawę wiedeńską. P. Kazimierz P iw ar 
ski ogłosił ciekawe „rotom  hetmana 
Lubomirskiego . na sejmie lubelskim w  
1703“ .

Dział artykułów dyskusyjnych zawie 
ra odpowiedź p. Antoniego Hniłki P- 
mjr. Ottonowi Laskowskiemu ; odpo­
wiedź p, Fdmunda Opprranna p. plik. 
dr. BronJstenwowi Paw łowskiem u.

Zeszyt uzupełniają recenzje, sprawo 
zdania, oraz obfita konika.

Przeg ląd  W spó łczesny  139. Listopad  
1933.

Listopadowy zeszyt Przeglądu 
Współczesnego, miesięcznika wydawa- 
uego przed dra Stanisława Badeniego, 
zawiera następujące artykuły i rozpra­
w y : Władysław' Natanson : W  Ale­
ksandrii; Zygmunt Gawroński; Idea 
stanowości w  hitleryzmie (II ); Adam 
Krzyżanowski: Nakręcanie konpiniktu- 
ry w  Stanach Zjednoczonych; Jan Hu­
lew icz: Stefan. Żeromski —  Stan i po­
stulaty badań (II ); W iktor Doda: Jakie 
go eromskiego znamy? Ze studiów 
nad tekstem współczesnych pisarzy poi 
skich; Stanisław Neymon: O granicach 
użyteczności pieniądza w dziedzinie 
wym iany dóbr; Tadeusz Dobrowolski: 
Monografia o Jacku Malczewskim; Fe­
liks Gross: Instytucja rodziny i inałżeń 
stwą w  świetle etnologii; K. W . Zawo- 
dziński; Powieści sportowe; Michał A. 
Haiiiperin: P r o je k t  rekonstrukcji gospo 
darczej (II ); Zygmunt Zaleski; Kogres 
współpracy europejskiej; Jerzy Eug. 
Płomień ski: M isfyfikafor lii-
storji; St. W .; Z dokumentów o 
wypadkach galicyjskich w  1846 r.; 
Adam Kleczkowski: Z polskiej germa- 
nlstyki.
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Przy  dźwiękach hymnu państwowe­
go wniesiono na slae sztandar Towarz. 
Kościuszki, jako symbol złączenia &  
obu. organ zacyj dla wspólnej w y tę ż o ­
nej pracy społ ec z no -obyw  ancjlsk jaj. —* 
P ierw szy głos zabrał inspektor wo­
jewódzki O. M. P. ob. inż. łan Na' 
wrocki witając przedstawicieli wiadra- 
wszystkich gości, oraz zebraną na 
miodz!eż  rzemieślniczą.

W  pięknych i silnych słowach pńzed 
stawił ponadto cele i zadania powyż­
szej organizacji apelując gorąco do 
wszystkich, którzy interesują sie lo­
sem  młodzieży rzemieślniczej. aż&t>Y 
otoczyli tę młodzież gorąca i serdecz­
ną opieką.

Z  kolei poseł dr.Mękarski, w  swerh 
przemówieniu, podkreślił konieczność 
łączenia ślę młodzieży w chwil, dto 
siejszei j z łożył na ręce inspektora D 
M. P-u. imieniem postów serdeczn5 
życzenia dalsze; owocnej pracy.

W  części artystycznej poranku pro- 
'dukowała się młodzież —  piękną 1 
szczerą deklamacją włensza „D© Ko­
mendanta" ujęła obecnych młodziutk3 
ha/oerka Bachmamówna.

Recydaciia ompaaka ob. W . Kamiń' 
skiego została też nagrodzona se-decz 
nym aplauzem,

Z pirodukcyi zespołowych nadmi®' 
nić należy udatnę wykonanie przez &  
kies żre harcerska kilku pieśni, oraz or 
dział chóru mieszanego Państwowa 
Szkoły Teohńcznej. znanego z  wdeto 
już występów  okolicznościowych i ra­
diowych.

Uroczystość zakończono odśpiewa­
niem pieśni legionowe:

Dr. R. S.

Wptyu/ depresji gospodarczej 
na choroby żo łą d k a .

Nowojorska Akademy of Medicifl® 
stwierdza, że w  ostatnich latach nieP0'  
miernie w zrosły w Stanach Zjednoczo­
nych wszelkiego rodzaju choroby żo­
łądkowe. a szczególniej tajk zwana nef- 
wica żołądka. Powagi leikamskie prze­
pisują. to częściowo wydywom mater'3 
nym depresji gospodarczej, częścio^'® 
zaś troskom moralnym , n iepew no^ 
politycznej w okresach wyborczych \ Ł 
p. Niektórzy specjaliści od chorób żo­
łądkowych w  N oyym  Jorku przyzii®' 
ią. że liczba ich pacjentów wzrosła 
ostatnich dwóch latach o 100 proc.

P rze ja zd y  grupowe do Palestyny.
Duże znaczeni© dla rozwoju stosun­

ków handlowych między Polska a Pale 
sty,na maja przejazdy grupowe do P a ­
lestyny, organizowane przez Polsko- 

Palestyńską Tzbe Handlowa. W yn i­
kiem tych przejazdów było zn a le z ie ­
nie nowych odbiorców dla przemysłu 
polskiego, znaczne większenie się eks­
portu z Polski do Palestyny, jak rów­

nież przew iez ien ie niektórych b c z c z o ­
nych w Polsce warsztatów pracy, 
zrozumieniu tej sprawy referat tury­
styczny wymienionej Izby wzrrtoS 
ostatnio swa działalność przez o-rgaiU' 
zowanic częstych wycieczek, jaL róM' 
nież przez udzielanie wszelkich infrir’ 
ma.cyi. dotyczących przejazdu do Pa jf' 
styny.

0 przenikaniu sztuki gotyckiej z  Polski do itosii*
Na ostatuiem posiedzeniu Instytutu 

Słowiańskiego w  Pradze N. L. Oku- 
niew. profesor Uniwersytetu Karola w 
Pradze, poruszył bardzo ciekawe za­
gadnienie zaczątków sztuki gotyckiej 
w  Rosji Do dz'ś dnia posiadamy zniko 
me dane, w  jaki sposób sztuka gotycka 
przenikała w  średniowieczu do Rosii. 
W  X IV -y i» bowiem wieku t. gw. „szko 
ła nowogrodzka" .potężnie sie rozw i­
nęła i malarze rosyjscy tworzyli obra­
zy wysokiej wartości artystycznej, któ 
re coraz bardziej zdradzały wpływy  
zachodniego gotyku. Proi. Okun.iew 
stworzył własną h iw teze  na ten te­
mat. Zbadał szczegółowo zabytki sztu­
ki w Polsce, iak n- p. kaiplicę zamkową 
w  Lublinie, katedrę w  Sandomierzu, 
kościoły w  Grodnie j t. d. i doszedł do
wmasku ó m  zarówno o m  budowie

tych zabytków, jak przy zdobieniu K 
malowidłami ścienaemj w spółpraco^ 
li malarze rosyjscy z  Pskowa. Smoleń­
ska, Witebska o t. d. Później artyśc i
d o b rze  ju ż obznajomien; ze siyleni
tyckini. rozpowszechnionym w 
czasach w  Polsce, wyjechali do No'v  ̂
grodu i tam szerzyli nieznaną jeszdz 
na tamtejszym gruncie nową kor:ceP 'L  
sztuki. W  ten sposób gotyk zachód , 
poprzez Polskę przedostał się do K °5 
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ŚfL J Z i y i g z k u  S t r z e l e c k i e g o .

Strzelcy — Akadem icy.
Dla i znaczenie ahademibKiuh oddziałów Zw iązku SlrzetecHiegu,

^ a ła ln o ś ć  i rola Związku Sttrzelc- 
cłiiiubnie wypełniła kartę histo- 

titoj UacHvy P is k ie j i choć
Dov Wn,e ^  •a.ta. jednak ó^emfeny i 
t^ ^ ^ ch n ie  uznany został geniusz 
w / Cy Związku, warność i znaczeni®
Min ' or£ani'zafQji, zasługi, promienne i 
k(W ^ ^ k te iry  jej pierwszych człon

Ji, dił daieu, w  którym cweż bo- 
sj. 1̂skiieigo żołnierza polskiego, myśl, 
Ufon Wlt>'’ j geniusz Wodza, dały7 nam 
tu ®®nnioaią, oazekiwaną i wywatóao-

Podległość. Przyszedł dizień i 
Pozikatz, padło hasło wyścigu pracy.

Sc. b ra k ło  sibrz&loa, g d y ż  b y ł  w y -  
- 1«  krw i, nie brakn ie go. g d y  jest wy~- 

?  Pir acy.
Wązeik Strzelecki w  p ierw szym  

szedł b y  ponieść ciężki obo-
wychowania obywatela, ktlóry 

^ ta irrego  tchu służyć będzie Rizie- 
'Pospolitej Polskiej, wszystikie sw© 

dobru Państwa 
a w  razie potrzeby, jako

d

CW ,
15
&0Ś

. t^ y n y  i z a m ia ry
'rięiał.

J^yćw jczou y i z a h a r to w a n y  żo łn ie rz , 

fcL^a ftn iie ł kropla, k rw i Jej n iepod le- 
bromit.

iąj k a ż o n y  przeciwnościami, mater 
Ij.1stVcznem nastawieniem  myśl, w  do  
^. Powojennej, w ychow uje  Z w iązek  
^^zefeckr 'typ obyw atela  państw ow e a, 

^ a ją c e g o  dobro O jczyzny  potnaa
w aśn ie  i korzyści. św'adome- 

w o ln ość  —  zn a c zy  zaTgantoo- 
w o ln y ch  o b y w a te li dfła dobra 

l^ «a tw a , ż e  w o ln o  jest c zy n ić  ty lk o  
i - ł^ e g to  od  nas w y m a g a  d ob ro  R ze *  

yktepoEfiitej.
>u ^  każda  organ izac ja , Z w ą z e k  

po trzeb u je  m łod ego , silnego, 
(^ ^ ffen tn ego . id e o w o  od d a n go  piraco- 

—  stąd pow stan ie  akadem ick ich  
jijfcalów Związku Strzeleckiego.

H, f̂oska jest tym szczęśliwym krajem 
«  Mjroofe. że posiada młodzież nie- 
HuT^mle iidteową j ofiarną dlatego też 
jw ,.a być pewnym, że akadeimlckłm 
z la t a m  Związku Strzeleckiego n#ft 

jlfakiuie członków.
znajdzie akademik, czego sie na 
jaką korzyść ze swej osoby 

i ^ n ;ets;e dila Państwa będąc człon- 
akademekiego oddziału Związku 

R e c k ie g o ?
zwartą, silną organizację, 

e żołnierską kanni!
*®!le w y tk n ię ty  jasny  cel.

i ^ e istnieje żołnierską karność, gdzto
'0CUtei,

w ^ jd a ie  przed sobą wielkie m ożi- 
u ^  Pracy na każdym 'n/tcresMiia- 
w j1 odcinku, gdyż wychowance oby- 
t re*skie stwarza konieczność zatate. 
w ż e n ią  sie i opanowania zarówno 
iu .^w  akonomicanych, politycznych.
i ą ^ ^ o w y c h .  jak i w o jsk o w yc h . M a- 
^  P rz y g o to w a n ie  u m ys ło w e  do stu. 
ą m o że  m ieć n iejedna n o w ą  m yśl, 
^  ^ ta jd z e  t o w a r z y s z y  chętnych , by 

'a dobra  P ań s tw a  w y k o n a ć , 
[^ h a jd z ie  b ra terską  rów n ość , p osza- 

j^i-e honoru i p rzekonań , zn a jd z ie  
t y j^ r s k i  trad  i bart, k tó r y  z  nl ego

m y w a .

'•ten C zy s 'e  m ś. że  dob ro  Pańistw a, 
llj^ruszałność Jego grab ie , tradycii- 
ę, ^ i  rzą d ó w , jes t ce iem  ż y c ia  , pra - 

. o b yw a te la .
Z i j J ^ z y  się , ż e  w aśń  pairtyina jeslt. 
le,^. *  nteresó-w  P a ń s tw a  na r z e c z  iO 

k lasy, c z y  kliki, n au czy  się, ż e  
0 praca o rgan iczn a , p r z y t y k o w a  

Wy ^ S a m iz o w a n a  i m ądrze pok iero - 
St^’ a> Potrzebna fest dla dobra P a ń - 
W 4 i ż e  'ten ty lko, co  to zro zu m ia ł i 
ty.^c zyn w p ro w a d z ił m o że  m ieć pra­

łŷ etfaty sp o łea zeń stw a .

&djraUl02y si® spełniać rozkazy wtedy, 
^ ^ ^ ^ r a y ^ m c ^ ^ ^ d i z u ^ w t e d y ,  g d y
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jest na radzie, wykształci swe obywa 
bełskie sumienie, tak, że nigdy u o zo­
stanie bez dyrektyvv postępowania

Korzyści dla Państwa nie dadzą na 
siebie długo czekać, gdyż tak przygo­
towany i inteligentny obywatel znajdzie 
pełne garści roboty, gdy z dyplomem 
obejm e swoje zawodowe obowiązki. 
Znajdzc się wobec społeczeństwa^ 
które wciąż skłócone — szuka dróg, 
które oszukiwane jest przez roizwiel- 
możroiione par.yi.nict w o, zdezorentowa 
me pustemi hasłami i teoriami socijal- 
tiemi, niie widząc, że dobro Państwa 
jest jedyna zawsze ; dziś slusizma dok 
trymą polityczną, że n?e należy sie °- 
bywatelowi walczyć, ani targować z 
Państwem, tiak jak Państwn nie należy 
słę nie być wykładnią sumy dążeń 
obywateli.

Akademickie oddziały Związku 
Strzeleck ego zaledwie od dwóch łat 
rozwinęły większą działalność, a już 
posizczycić sie mogą dmżemi ręzuńata- 
mj prac; zjednoczyły bow iep i. grupę 
łudzi, posiiadająicych census uprawnia­
jący dr> otizym ana stoptra oficera re­
zerwy, będących bądź przed odbyciem 
służby wojskowej, bądź po spełnieniu 
tego bowiiązku.

Oficer i podchorąży rezerw y w  aka 
dcmłckl/m oddizaiaJie Związku S  mzele- 
ckiego ina możliwości dalszego pogłę- 
biamia swych wiadomości wojskowych 
—  a jako miody, obdarzony duża dożą 
ewenlgji, rozwiitnął pn-opagandę obrony 
Państwa zmaczet% wychowania fizy­
cznego, sportu, organizując nowe jed­
nostki przysposobienia wojskowego, 
opanowniiąc dredizinę motoryzacji i rwo 

rząc pierwsze oddziały moterowe.
Przodipoboroiwy w  akactem akrn od­

dziale Związku Strzeleckiego otrzyma 
przygotowanie, które pozwoli mu na 
łatwiejsze w ch łon ięci w  tak krótlkirn 
czasie obowiązkowe; służby wojsko­
wej, tych ilości wiadomość', jakie są 
niezbędne dla oficera rezerwy.

Pnawdtziwem i jedynem źródłem 
wil*dizy o o brom'to Państw a —  stiaje się 
jilkadieimiiictki oddział Związku Strzełe* 
dkiego dla tych akademików, których 
ze względu na sitan zdrowia, nic przyj­
mą do szkół podchorążych rezerwy.

Gdy zastęp obywateli wychowanych 
przez 'akademickie oddziały Związku 
Strzeleckiego znajdiziie się przy war­
sztatach Pracy zawodowe:. czoka na 
nich praca w  te/remie, bądź w komen­
dach. bądź w zarządach oddziałów 
Związku Strzeleckiego —  praca, która 
potrze-bufe ideowych, pewnych, ofiar­
nych. przygotowanych i inteńgcn- 
tnyóh hidizi tak więc zachowana zosta 
nde ciągłość, n:e zmairnowany zostanie 
materiał w iedzy, nie stracony toud i 
czas, ktśry akademik poświięef dla 
swego akadem. oddziału Związku 
Strzeleckiego.

Związek Strzelecki z organlzacii. ga$ 
mającej się ziagadnleniem wychowania 
obywatelskiego pnzysposobtotra w o j­
skowego i fizycznego. rozrasta sie do 
rozmiarów ruchu społecznego, nrmo 
to akademickie oddziały Związku 
Strzeleckiego, muszą pozostać raczej 
muiiej łlczehne, lecz za to s ku rw ą ce  
naiprz edntoiszych, n a. sof i arnioj szych. 
najbardziej iideowyich i najbairdzlei pe­
wnych akademików którzy nie liczbą, 
a siła swego charakteru, woń j wycho 
warve oby\valtołskiesjo za m a nałeżne 
itn miejsce w  Związku Strzeleckim, 
stawę sto w ten sposób prawdziwy,™ 
spadkobieroami óradycśi szkoły srtrze- 
Icckiei w  Stróży.

K a ż d y
kulturalny człow iek dzisiaj już w ie , 
że n a j l e p s z e  artykuły kosm etyczne, 
perfum eryjne i g u m o w e  higjeniczne  
dosta je  się najtaniej T Y L K O  

w perfum erjach

S .  F E D E R A

SYPIALNIE JADALNIE POKOJE MĘSKIE
oraz W S Z E L K I E  M L B L E  na zamówienie weclj n a j n o w s z y c h  wzorów 
wyłącznie z własnej wytwórni wykonuje i poleca tanio

E D W A R D  R L E B A N
L W Ó W , S O B IE S K IE G O  3. T E L . 70^45- 1861

(Kronika stanisławowska,

„B u rm is trz Stylm ondu“ .
SZTUKA MAETERLINCKA —  PREMJERA W  TEATRZE IM. M OM USZKL Z OKAZJI 

TYG. PROPAG. ZW . KRESÓW  ZACHODNICH.

W  ramach dni propagandowych Związku 
Obrony Kresów  Zachodnich, odbyła słe w  
rut. teatrze uroczysta premiera sztuki M ae. 
ter lincka p. t.: „Burmistrz Stylmondn*'.
W  przemówienia wstępnem p. Jyr. Z lo- 
urowski. podał w  krótkich słowach znacze­
nie dziejowe Kresów Zachodnich oraiz pod­
niósł aktualność tej sprawy w  czasach 
obecnych. Gorąco oklaskiwane przemówie­
nie zakończył wezwaniem społeczeństwa 
do czujnej baczności i zainteresowania sie 
zagadnieniem Kresów Zachodnich.

Sarna sztuka Maeterbncka osnuta jest na 
tle butnego złamania neutralności Belgii 
i wkroczenia wojsk niemieckich na iej te­
rytorium. Wojska niemieckie docierała, do 
StyimoiiKiu. poprzedzane famą o gwałtach 
i bezwzględnym  ter orze. Los chciał, by  w  
Stylmondzim jeden z  oficerów  niemieckich 
zginął' od kuli nieznanego sprawcy. Rodzą 
się dwie koncepcje co do w inowajcy. 
W  pobliżu miejsca czynu przyłapano przy­
padkowo Krauzego, starusizka. będącego 
od szeregu łat w  służbie u burmistrza: 
druga, że mord mógł popełnić któryś z żo ł­
n ierzy niemieckich, jako akt zem sty n.a 
nielubianym oficerze. W  każdym razie zg i­
nął ofioer, a ż e  start jest w yjątkow y —  
winowajca musi się znaleźć i zostać roz­
strzelany; w  drudze wyjątku chodzi tylko
0 jedna ofiarę, bo p. komendant mógłby 
kazać całe miasto zrównać z ziemia. Na 
te w yjątkow ą łagodność wyroku w pływ a 
p. O tto fOstropolski) oficer niemiecki, rów ­
nocześnie zięć burmistrza Stylmondn. Oto 
oś dramatu: miłość i obowiązek wobec ojca 
żony z drugiej zaś strony obowiązek w o­
bec ojczyzny i subordynacja wobec w ła­
dzy przełoznej.

W edług przyjętych w  czasie wojny zw y  
czaiów  za wszystko co w  mieście sic dzie­
je odpowiada burmistrz (p. W asilewski). 
Sprawca się nie znalazł. Energicznie śledź, 
two pozostaje — niestety bez skutku. —  
Krauze (p. Hiidetz) w  doskonale odegranej 
scenie chce wziąść na siebie w inę; na ofia­
rę tę nie zgadza się jednak burmistrz.

Znikąd ratunku. Bella (Kopaczówna) 
córka burmistrza, a zarazem żona oficera 
Ottona w  rozpaczy, syn Florek (P. Dąbrów 
ska) i  trudem ukrywa głęboka nienawiść 
do Niemców, spokój utrzymuje jedynie 
burmistrz —  żegna się ze wszystkimi
1 hardo idzie na rozstrzelanie, Tragizm  sy­

tuacji podnosi fakt. że Komendant nie coce 
sprawić zaszczytu dowodzenia plutonem 
egzekucyjnym przy rozstrzelaniu „zoraj- 
c y “  i funkcją ta obarcza Ottona zięcia ska­
zanego Otto odmawia posłuszeństwa, śwła 
dom konsekwencji stąd płynących. Na w y . 
raźne jednak życzenie teścia, który ple 
chce powiększać iiośd  ofiar, zgadza sie na 
wykonanie rozkazu. Po egzekucji komen­
dant donosi córce, że raczył... osobiście do. 
wodzić egzekucją, a oficera Ottona. czyU 
jej męża chciał jedynie wypróbować. Po 
tem wsizystkiem jednak o haamonil małżeń­
skiej m iedzy Ottonem a Bella być nie mo­
że. Człow iek krwią ojca splamiony pośre­
dnio, c zy  bezpośrednio nfe ma iuż do niej 
przystępu.

Tak przedstawia sie krótka treść bogatej 
w  mojneoty dramatyczne sztuki Maefcer- 
lisłcka. Sztuka zarówno ideologicznie w  ra­
mach dni propagandowych Z. O. K. L ,  
oraz jako tomait popisu dla naszego zespo. 
łu niezbyt szczęśliw ie wybrana.

Strona ideologiczna —  podobne sytuacje 
zdarzały sde często po obu stronach fron­
tu, zarówno na najdalszym wschodzie jak 
w  armiach, najbardziej kulturalnego Zacho­
du Można było z komendanta zedrzeć pru­
sackie wasy. butnie do góry podkręcone, 
zastąpić je  krótko strzyżonym  wąsikiem 
francuskim lub wygoloną twarzą angielską 
—  postąpiłby tak samo. W ojna —  stwarza 
swoistą psychologie * swoje prawa. Jeżeli 
specyficzna brutalność niemiecka, miała 
polegać na braku okraszenia wyroku po­
tokiem słów. k fóry  zastąpiono suchą twar. 
dą i rzeczową żołnierską mową i niemie. 
cką punktualnością —  to mało przekony­
wujące dla widowni. Najmniej przekonywu. 
jący (na scenie) był p. komendant (Bay- 
Rydzewski) w  strasznie w ystylizowanej 
pozie, który czasami miast strachu —  wzbu 
dizał omal śmiech swoia groteskowościa. 
P. Wasilewski, mimo że nie czuł się dobrze 
w  roli burmistrza —  miał szereg scen 
b. szczęśliwych. Doskonale wypadł p Hu- 
detz jako Krause dobre również momenty 
miała p. Kopaczowna, jako córka burmi­
strza. —  Zupełnie poprawnie odegrał epi­
zodyczna rólkę P. Wirsiki. iako przyjaciel 
sekretarza magistratu

Sztukę reżyserow ał p. Wasilewski —  
dekoracje malował p. Gerlach

Lwów, Sykstuske 7 Kopernika 15 a.

Zebranie obywatelskie 
w TySimenicy.

W  związku z  tygodniem propagando- ' 
i wym  Zw. Obrony Kresów Zachodnich od-

było się ub. niedzieli w  Tyśm ienicy zebra- | 
nie obywatelskie, w  sali m iejscowej Rady i
miejskiej-

Zebraniu przewodniczył burmistrz m. T y .
śmienicy rejent Bugno. Protokół prowadź1* 
pułk. A. Dostał. Przem ówienie o stosun­
kach polsko _ niemieckich w ygłosił dr. M a­
rian Falk ze Stanisławowa. Prelegent przed 
stawił napór niemiecki na wschód w  rozwo 
ju historycznym, wskazując na genezę za­
gadnienia Prus Wschodnich W  dalszym 
ciągu przedstawił prelegent znaczenie K re. 
s ó w . Zachodnich dla Polski i przedłożył 
obecnym rezolucję protestującą przeciw 
zakusom niemieckim na polskie ziemie. R e ­
zolucję Przyjęli zebrani przez aklamację.

bisJa sędziów orzyslęglych.
Jak to już donieśliśmy, 5 grudnia rozpocz 

nie się zimowa kadencja sądu przysięgłych. 
W ładze sądowe w yzn aczy ły  już sędziów, 
którzy zasiadać będą na grudniowej kaden­
cji. Listę sędziów przysięgłych stanowią; 
Rudolf Aderle, funkcjonariusz ko le jow y; j 
Majer Bertisch, przem ysłow iec; Kazimierz j 
Bcber funkcjonariusz kolejow y; Tomasz 
Brzechwa, urz.'państw.; Ludwik Czemerys. 
maszynista kolej.; M. Drach, inżynier m ier. 
niczy; Michał Dutka, insp. kolei.; Dasie- 
w icz Józef, m łynarz; Rudolf Eger. emer. 
chorąży; Fiendneh Antoni, właśc. realno­
ści: Adam Grotkowski, towp kol.; Gunder- 
man W iktor, aptekarz; dr. J. Hammerman. 
urz. kolej,; Józef Hevny emer.; LeopoW 
Kretnburzewski. urz. KoJeJ ; Edward Lesz­
czyński. marzyntota: dr. Benedykt Lieber- 1 
rnan, właśc. dóbr; Bronisław Ligner. em, • 
w ojskow y; Feffics Labędizki. kaflarz: Karol 
Macura, aptekarz; Tad. Makulski. inż.: Lu. 
dwik Patryka, stełrhach: Karol Pawełek,
kaflarz; Jam Poiplatek, urz kolej.; Karol 
Szreiber. zajrz. dóbr; Jan W yżykowski, 
prof. gimn. » Ludwik Zelmanowicz cm. 
kier. szkoły

TE A TR  IM. MONIUSZKI — pod dyr Z. 
Łozińskiej;

Środa i czwartek (22 i 23 listopada) go­
dzina 20: „Narzeczona z dachu“ , komedia 
sensacyjna.

K IN O TE ATRY ,

B L L L O N A : „C. K Feldmarszałek. 
O L iM P JA : „Dama W smokingu'1. 
W A R S Z A W A : „Jei Królewska M ość"

(L. H arvey).
TO N : „Grzesznica miłości".
URANJA; „Zgubny czar"

Z teatru. W  środę i czwartek, doskonała 
kcmcdja „Narzeczona i dachu" z Z. Ł o ­
zińską w roli tytułowej.

Nowa premiera w  teatrze Im Moniuszki 
W  najbliższych dniach wchodzi na afisz 
teatru im „Moniuszki", głośna komedia 
Devala .Markmoiselle". Treść jei rozgry­
wa sie w- burżuazyjnem środowisku fran- 
cusktom i przedstawia w krzyw em  zw ier. 
decHe satyry, dzisiejsze stosunki rodzinne 
i odwieczny problem niezaspokojonej żądzy 
macierzyństwa starej bezidomnej guwer­
nantki. W' tytułowej roli wystąpi p. Irena 
Ładosiótwna. która zarazem reżyseruje ko. 
medję. Dalszą obsadę stanowią nailepsze 
siły zespołu z dyr. Łozińska n i czele.

Now e pismo periodyczne. Stanisławow­
skie Koło Akademickie rozpoczyna z dniem 
1 grudnia wydaw nictw o miesięcznika po­
święconego sprawcom m łodzieży p. n.: ..Za­
rzew ie".

KUPON „StOWA POLSKIEGO"
uprawniający do nabycia 2-ch biletów 
z SĜ /o zniżką od cen normalnych na 
wszystkie przedstawienia teatru zawód, 
im. St Moniuszki, ood dyr. Zuzanny

Łozińskiej

Ufyclsf i przedłożyć w kasie Teatru. J
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P r o g r a m  r a o j o w y .
Środa. 22 listopada.

Lw ów . (38i). Godz. 7— 755: Transmisja 
z  W arszaw y: Audycja poranna. 7‘55— 11: 
Przerwa. 11‘40: Codzienny przegląd prasy 
polskiej. I l ‘o0: Odczytanie programu na 
dzień bieżący, i l ‘55. Komunikaty, reper­
tuar teatrów i płyty. 11‘57: Sygnał czasu 
z Obserwatorium Atronomicz. w  W arsza­
wie, hejnał z W ieży  Mariackiej w  Kraico- 
wie. 12'05: Popularna muzyka z płyt gra­
mofonowych 12*30: Dzienik południowy
12'35: Wiadomości meteor. 12‘38: Stare me­
lodie (p iyty). la— 15*25: Przerw a 15*25:
Trans, z W arszawy. Wiadomości o ekspor­
cie polskim. i5'30: Trans, z W a rs za w .
Wiadomości gospodarcze. 15*40: Trans, z 
W arszaw y Arie i pieśń w wyk. Leona 
Rechtleoena (baryton), akomp. prof. Lu­
dwik Urstein. 16: Koncert małego pianisty 
Macia Striksa. 16*10: Słuchowisko dla dzie­
ci „S. O. S.“  p/g Redlicha w radioiomizacji 
Ady Artzt -  Jatnpolskiej. 16'40: „Liisty i 
programy" —  omówi dyr J. S. Petry 
17'50: Akcja „Radio - Dzieciom**. 18: Tr. 
z W arszaw y Odczyt z cyklu „Na etapie 
Pierwszych 15-tu lat" — „Skutki w yk rzy ­
wień psychiki polskiej*1 —  w ygi. red. W o j­
ciech Stpiczyński. 1S‘20: Trans, z  W arsza­
wy. Muzyka lekka z kaw. „Gastronomia". 
Orkiestra Haliny Adamskiej - Cirossmano- 
wej. 19: Odczytanie programu na ozien na­
stępny 1P‘05: Rozmaitości i płyty. 19*25: 
Trans, z W arszaw y. Sylweto Akademików 
Literatury, sylw eta 13-ta. Bolesław L e ­
śmian. Wiadomości sportowe. 19*45: Lokal­
ne wiadomości sportowe. 19*47: Dziennik 
wieczorny 19*55— 20: Przerwa. 20: Trans, 
z W arszaw y. Piosenki o kwiatach —  R o­
berta Stolza, w  wyk. Anieli Szlemińskiej. 
P rzy  fortepianie prof, Ludwik Urstein 
20*25: Trans, z W arszaw y. Orkiestra gita­
rzystów  Tychowskiego. 21: Trans, z W ar­
szawy. Felieton Zygmunta ‘ Nowakowskie, 
go : „M oja fabryka" 21*15: Trans, z W a r­
szawy. Recital fortepianowy Zbigniewa 
Drzewieckiego. 22: Trans, z Krakowa. Od­
czyt esperanto: „Co to jest hejnał Marja- 
cki‘‘ —  wygł. dr. J. Dobrzycki. 22*20: Tr. I r

z W arszawy. P ły ty  gramofonowe. 22*35: 
Muzyka taneczna z cukierni „Ziemiańskiej . 
23: Komunikaty. 23*05— 23*30: Najpiekmei- 
szc utwory z płyt gramofonowych.

Czwartek. 23 listopada 
Lwów. (381). Godz. 7—7*55: Transmisji 

z W arszaw y. Audycja poranna 7*55— 11*40- 
Przerw a. 11*40: Codzienny przeglag prasy 
polskiej. 11*50: Odczytanie programu na 
dzień bież. 11*55: Trans z W arszaw y. Ko. 
tnunikat Ministerstwa Opieki Społeczne.: 
dla Państw. Urzędów Pośrednictwa Pracy 
11*50: Komunikaty, repertuar teatrów.
11*57: Sygnał czasu z Obserwatorium
Astronom, w W arszawie, hejnał z W ieży 
Mariackiej w Krakowie. 12*05: Ostatnie 
przeboje z płyt gramofonowych, 12*30: Dzień 
nik południowy. 12*35: Trans, z W arsza­
wy. V I-ty  koncert szkolny z Filharmonii 
Wąrsz. zorganizowany przez Polskie Ra- 
djo wespół z W ydziałem  Oświaty i Kultu­
ry Magistratu m. st. W arszawy, w  wyk: 
orkiestry ftlharmon. pod dyr. Kazim ierz* 
Wiłkomirskiego. Wanda Łozińska (śpiew ) 
Luamila Sretterówna (sopran) i Eugenia 
Hoffman,nowa (msopran). przy fortepianie 
Marja Wiłkomirska Słowo wstępne w ypo­
wie Stefan Natanson. W  programie muzy­
ka polsua. 14: Wiadomości meteor 14*03—  
15*25: Przerwa. 15*25: Trans, z W arsza­
wy, Wiadomości o eksporcie polskim 
15*35: Wiadomości gospodarcze. 15*40: Tr. 
z W arszaw y. U tw ory na dwa fortepiany 
w  wyk. W ładysława W alentynowicza i Ar. 
kaaitisza Bukiuta. t6'25: Trans, z W arsza­
w y  Piosenki J. Schindler z płyt. 16*40: 
Skrzynka dla dzieci w opr. cioci Ady. 
16*50: P łyta gramofonowa. 16*55: Transmi­
sja z W arszawy. Duety wokalne w wyk. 
Bronisławy. M arw idówny (sopran) i Łucji 
Czechaw iczów jiy (k, alt), przy fortepianie 
prof. Ludwik Urstein 17*20: Trans, z ,W a r ­
szawy. Recital skrzypcowy J Dworaków 
skiego. 17*50’ „W  służbie miłosierdzia'*. 
18: Trans, z W arszaw y. Odczyt z cyklu: 
Na etapie pierwszych 15-tu lat". „Kieska 

ideałów demokracji w  pr.aktyce sejmu" —

wygł, red. W ojciech Stpiczyński. 18*20: 
Trans, z W arszawy. Słuchowisko: „Zemsta 
za mur graniczny*' p/g Fredry. 19: O dczy­
tanie programu na dzień następny. 19*05: 
„O współczesnej powieści rosyjskiej** 
wygłosi p. Teodor Parnicki. 19*17: Rozmai­
tości. 19*25: Trans, z W arszawy. Odczyt 
aktualny. 19*40: Wiadomości sportowe
19*45; Lokalne wiadomości sportowe. 19*47: 
Dziennik w ieczorny 19*55: Przerwa. 20: 
rans. z W arszaw y. Muzyka lekka w  wyk 
orkiestry P. R. pod dyr. Stanisława N aw io . 
ta i Bolesław M ierzejewski (śpiew ) przy 
fortepianie prof. Ludwik Urstein. 21: Trans, 
z W arszaw y. Skrzynka pocztowa, technicz­
na, korespondencje bieżącą omówi i porad 
udzieli p. W acław  Frenkiel. 21*15: Trans, 
z W arszawy. Sylw ety  Akademików Litera­
tury. Sylweta 14-a. Jerzy Szaniawski —  
w ygi. dr. Tad. Makowiecki. 21*30: Trans, 
z W arszawy. Pieśń indjańska — w  opr M 
Be dard - d‘Harcourt w  w yk Janiny Ma- 
kuszyńskiej . Gluzińskiej (sopran) i A le­
ksandra Junowicza (flet). Prof. Ludwik U r­
stein (akomp.). Pogadankę przea koncer­
tem wygł. p. Kornel Makuszyński. 22* 15: 
Trans, z W arszaw y. „T o  co ładne i w e . 
sote** (p łyty ). 23. Komunikaty 23*05— 23*30: 
Dalszy ciąg Płyt

Kronika sportow a.
Reprezentacja robotnicza War* 
szawy zwytięia Gdańsk 2:0.

j Na boisku Gedanji rozegrany został w 
i niedzielę m iędzym iastowy mecz piłkarski 
| pomiędzy robotniczami reprezentacjami 
; W arszaw y i Gdańska. Zw yciężyła  repre­

zentacja W arszaw y w  stosunku 2:0 (2:0). 
Obie bramki dla zw ycięzców  padły z rzu­
tów karnych.

PORAŻKA REPREZENTACJI GDYNI.
Przed meczem robotniczym W arszawa—  

Gdańsk odbyło się spotkanie reprezentacji 
Gdyni a drugą reperezentacja robotniczą 
Gdańska. Zw yc ięży ł Gdańsk w  stosunku 
2:1 (2 :0).

ECHA NIEDZIELI f
Na zawodach niedzielnych o POz° s 

w iidze zaszedł niezwykły wypadek. _ 
gdy sędzia p. Laban ze Śląska, któn ^  
wadził nieudolnie powyższe zawody. „ c 
dzil po przerwie na boisko, p rzyw ;,a ®1|l*' 
publiczność sympatyzująca z . uCoiw 
gwizdami i w kierunku sędziego iz* 
damski kalosz! łoDy

Oto herb twój. lud zawoła wysł“ 
twoją cnotą*

Akademja w  P a ń s tw o w i 
Szkole Ogrodniczej. .

Gmina uczniowska fJaI ŝr'v0,oń-
Szkoły Ogrodniczej w  Wólce ^

uf°*
sklej urządziła ku uczczeniu
Niepodległości i Obrony Lw ow a
czystą Akademię, połączona zj 
dem 40u-ej rocznicy urodzin króla .
fana Batorego celem zestawienia -j
« i » i  M n o a r i h i - m v f i i  t i i c t o r t / f T i i o i  i ^ski Mocarstwowej historycznej i 
czesnej.

Po zagajeniu akademii s,oVV
ętń

K3'
Wwstęraiem przez dyrektora szkoły 

zimierza Brzezińskiego, wygłosili c^ an 
kowie grona nauczycielskiego p0^nola 
ki; Z. Skowrońska na temat: •’ y j, 
dziejowa króla Stefana Batorego*' 1 ,c)- 
W rzak: .Piętnastolecie Niepodleg’*' 
Polski Odrodzonej**. „j.

Resztę wieczoru wy,pełniły ,n 
dualne i zbiorowe produkcje uczn' , 
szkoły. Bardzo udatnie wypadł o® Q, 
żele sceniczny p. t. .,W igilia Orla* ■ 
dograny przez zespół uczniowski- -. 
zatem deklamacje, przeplatane d 10’ 
mi. wygłosili uczniowie: Stanisław *{< 
łakowski i Stanisław Kranka, 
nieniem programu wieczoru był ŻY' 
obraz „Apoteoza Polski'* na tle de 
macji ucznia Stanisława NeugebaUe

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE,

Km. 232S/33. Obwieszczenie. Bolesław 
Dyoniziak Komornik Sądu grodzkiego w  S i 
kalu. zamieszkały w  Sokalu, przy ui. Ko­
ściuszki 85 c. na zasadzie art. 602 K. P. C. 
obwieszcza, że w  dniu 30 listopada 1933 r. 
o godz. 13 w Uhrynowie w  zabudowaniu, 
„dw ór" odbędzie się publiczna licytacja rfi. 
chomości a m ianowicie: 4 sterty pszeni­
cy około 800 Korcy oszacowanych :ią łącz­
na sume zł. 16.000. które można oglądać 
w dniu licytacji w  miejscu sprzedaży 
w  czasie w yżej oznaczonym.

Sokal dnia 14 listopada 1933. 4874/K

HI. Km. 2105. 2131 2446/33. Obwieszcze­
nie. Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego 
we Lw ow ie. Rewiru III., z siedzibą urzę­
dową przy ul. Janowskiej 74. na zasadzie 
art. 602 K, P. C. obwieszcza, że w dniu 24. 
listopada 1933, o godz. 13 popoł.. odbędzie 
sie licytacja publiczna ruchomości należą- 
cych do dtużniczki. w  lokalu we Lw ow ie 
przy ul. Prow iantowej 1. 4, 1) 1.360 sztuk 
flaszek now. w  skrzynkach; 2) 4 baniaki 
powielane żel.; 3) maszyna do wyrobu w o ­
dy sodowej oraz beczki, które można oglą­
dać w  dniu licytacji, w  miejscu sprzedaży, 
w  czasie w yże j oznaczonym..

Lw ów . dnia 10 listopada 1933. 4875/K

III. Km. 1475/33. Ili. Km. 2283/33, 
Tli Km. 2657/33. Komornik Sądu grodzkie­
go w  Samborze rewiru III. ul. Kościuszki 
19 ą, dmia 10 listopada 1933. Edyikt licyta­
cyjny oraz wezwanie do zgłoszenia w ie­
rzytelności. Dnia 2 stycznia 1934 o godz. 
9.30 odbędzie się w  Sadzie grodzkim w 
Samborze w  biurze Nr. 40 publiczna licy­
tacja całej realności obj- whl. 149 ks. gr. 
gm kat. Sambor-żaw idówka Jana M ełe- 
cha własnej. 5/8 części realności obj. whl. 
1206 ks. gr, gm. kat. Sambor-Zawidówka 
Jana i Reginy z Puków M ełechów w ła­
snych oraz 3/4 części realności obi. whl 92 
ks. gr. gm. kat. Sambor-Dolina Reginy z  Pu 
ków  Mełechowej własnej Na realności obj. 
whl. 149 znajdują się następujące przyna­
leżności: Dom mieszkalny nowy. w raz ze 
stajnią, stodoła, olejarnie z urządzeniem do 
fabrykacji oleiu oraz 2 jabłonie. Certa sza­
cunkowa całej realności obi. whl. 149 w y .  
nosi 5.714 zł. 64 gr. zaś najniższa oferta 
3.800 zi Ceria szacunkową 5/8 części real­
ności obj. whl. 1206 wynosi 2.300 zł. 40 gr. 
zaś najniższa oferta 1.533 zł. Cena .szacun­
kowa 3/4 części realności obj. whl. 92 w y ­
nos 147 zł 11 gr., najniższa oferta wynosi 
98 zl- poniżej której sprzedaż nie nastąpi. 
Warunki licytacyjne i protokół oszacowa­
nia przeglądać można w  Sądzie grodzkim 
w  Samborze w  biurze Nr. 40 od dnia 10 
grudnia 1933

Komornik Sadu Grodzkiego Rewiru III
Sambor, dnia 10 listopada 1933 4876/K

Km. 627/33. Obwieszczenie. Komornik 
Sądu Grodzkiego w  Mielnicy, zamieszkały

w  Mielnicy, na zasadzie art. 602 K. P. C. 
obwieszcza, że w  aniu 28 listopada 1933 r. 
od godz. i2  odbędzie się licytacja publicz­
na ruchomości, należących do pp. Chaima 
i Giny Roth w  jego lokalu w  Mielnicy oraz 
na tynku w  Mielnicy, składających stę z 2\) 
kubików desek. 8 kubików' belkow. 1 ze­
garka z łańcuszkiem. 1 roweru i 1 kasy o- 
gfwotrwałej oszacowanych na łączną sume 
2.400 zi. które można oglądać w dniu licy­
tacji w  miejscu sprzedaży, w czasie w yżej 
oznaczonym.

Mielnica. 17 listopada 1933. 4S77/K

IV Km. 3330.3221/33 Czesław  Wacha! ko 
mornik Sądu grodzkiego w  Przemyślu re­
wiru IV w Przemyślu przy ul. H. Kołłątaja 
I 2 urzędujący obwieszcza w  myśl art. 
604 K. P. C. § 1. że dnia 1 grudnia 1933 
o godz. 8-me,i odbędzie sie licytacja rucho­
mości przy -ul. 3 Maja i. 21 a to: 1 szafy
białej miękkiej. 1 zegaru ściennego pendu- 
łcwego. 1 biurka starego dębowego, 2 ma- 
szyn do szycia „S inger" 32— 1. 1 lampy w i­
szącej kandelabr bez lampy. 2 kap z łóżek 
pluszowych, 1 konsoli z lustrem blatem 
marmurowym, 1 biurka starego z 3-ma szu. 
f lądami 2 szaf orzechowych. 3 stołków 
(krzesła wygniatane), 1 lustra dużego z kon 
solą, 2 par portier. Dnia 4 grudnia 1933
0 godz. S-mej przy ul. Sw. Jana !. 56 odbę­
dzie się sprzedaż: 1 biurka amerykańskie­
go, 1 kredensu dużego politurowanego.
1 zegaru ściennego ze szkłem kryształo- 
wem. 1 kilimu ściennego, 3 obrazów w ido­
kowych, 1 fotela do biurka. ] fortepianu 
„Radhe** 1 biblioteki zaszklonej. garnituru 
(6 krzeseł i stolika) 4 obrazów ściennych 
kopii. 4 kilimów ściennych małych. 1 umy­
walni z blatem marmurowym do IV  Km. 
3221/33. Pow yższe  ruchomości oglądać mo­
żna w  dniach w yżej wymienionych przeu 
licytacją.

Przemyśl, d. 18 listopada 1933. 4880/K

U P A D Ł O Ś C I

Sa. 243/31/69. Postępowanie ugodowe 
dłużników Gersona i R óży  Klausńę/6w 
w  Krakowie. Karmelicka 28 jest zakoń­
czone.

Sąd O kręgow y W ydzia ł I cyw ilny
Kraków, 20 sierpnia 1932. 4872

Sa. 45/32/79. Postępowanie ugodowe inż- 
Leonarda Nitscha w  Krakowie Andrzeja 
Potookiego 18, jest zakończone.

Sąd Okręgowy. W ydzia ł I. cyw ilny
Kraków, 5 czerwca 1933. 4873

U Z N A N IE  7 \  Z M A R Ł E G O

Lcz. 1. T . 42/33. Majer Ftaumenhaft recte 
Tuchmajer. urodzony 8 kwietnia 1895, 
w  Pasiece otfinowskiej. powiat Dąbrowa, 
syn Jakóba i Rifki, jako żołnierz b. armii 
austr.. 57 p- p. oraz uczestnik wojny św ia­
towej na froncie rosyjskim w r. 1915. bez 
wieści zaginął, W zyw a  Sie każdego o u. 
dzielenie tut. Sądowi lub jego kuratorowi 
Drowi Schornsteinowi, adwokatowi w  T a r­
nowie, wiadomości o zaginionym, zaś po­
szukiwanego Majera Flaumenhaftą w zyw a

się. aby tut. Sąd uwiadomił o  swem życiu 
od dnia ogłoszenia tego edyktu do 6 mie­
sięcy, Dopiero po upływie tego terminu 
edyktalnego i na ponowny wniosek, wyda 
się ostateczne orzeczenie sądowe uznające 
go za zmarłego.

Sąd U k:ego\w  W ydział I
Tarnów, dnia 24 października 1933. 4755

T. 20/33. Piotr M rzygłód. urodzony 8. 
maja 1895. w Dębnie, powiat Brzesko, syn 
Jakóba i Marii, jako żołnierz b. austr. p. 
57 p. p. oraz uczestnik wojny świałowel, 
na froncie rosyjskim w  r. 1915 r„ bez w ie­
ści zaginął. W zyw a  się każdego o udzie­
lenie tut Sądowi lub jego kuratorowi 
i obrońcy węzła małżeńskiego Drowi 
M iitzowi. adwokatowi w  Tarnowie, w iado­
mości o zaginionym, zaś poszukiwanego 
Piotra Mrzygłoda w zyw a  się, abv tut. Sad 
uwiadomił o swem życiu od dnia ogłosze­
nia tego edyktu do 6-ciu miesięcy. Dopiero 
po upływie tego terminu edyktalnego i na 
ponowny wniosek, wyda się ostateczne 
orzeczenie sądowe, nznające go za zmar­
łego

Sąd Okręgowy. W ydzia ł I.
Tarnów, dnia 16 października 1933 4756

T. 32/33. Prokop Jutijiw syn G rzegorza 
z  Okop żołn ierz b. armii austr. zaginął bez 
wieści. Celem uznania za zmarłego a mał­
żeństwo zawarte z Wasyłytną Moreluk za 
rozwiązane, wydaje się ogólne w ezwanie 
powiadomić o zaginionym Sąd lub kuratora 
i obrońcę węzła małżeńskiego adw. dra 
Chyczija w  Czortkowie do dnia 15 sierpnia 
1934.

Sąd Okręgowy.
Czortków. 31 lipca 1933. 4804

T. 37/33. Jan Mokrzycki syn Jata ze Ska 
ły wyjechał przed 11 laty  do Rosji i ślad Po 
nim zaginął. Celem uznania go  za zmarłego 
a małżeństwo z Józefą z Kosmijów za roz­
wiązane. wydaje się ogólne wezwanie po­
wiadomić o zaginionym Sąd lub kuratora 
i obrońcę węzła małżeńskiego dra Błrabau. 
ma adw. w  Czortkow ie do dnia 15 w rze ­
śnia 1934

Sąd Okręgowy.
Czortków. 24 sierpnia 1933. 4805

T. 38/33. Kazim ierz Łaś syn Stanisława 
żołnierz byłej armji austr. zaginął bez w ie- 
‘ ci. W ydaje się ogólne wezwanie powiado­
mić o zaginionym Sąd lub kuratora Finkle 
ra adw. w  Czortkowie do dnia 1 mata 1934

Sąd Okręgowy.
Czortków. 17 paidzicnlka 1933. 4881

ROZMAITE.
Prez 31263/33. Sąd Apelacyjny ogłasza, 

że notariusz w  Podbużu Ignacy Stroemlch 
przeniesiony ną stanowisko notariusza 
w  Borysławia w  dołu 9 listopada 1933 za­
kończył swe urzędowanie w  Podbużu. a w  
d. 10 listopada 1933 rozpoczął urzędowanie 
w Borysławiu.

Lwów. 4 listopada 1933. 4878

S*

Izba Notarialna w e Lw ow ie 
L. 2667/1933.

Lw ów . 20 listopada 19 
KONKURS.

Na posady notarialne, opróżnione *  nV 
tek zwolnienia z urzędu odnośnych 
n uszów postanowieniem Para  
Sprawiedliwości z 8 listopada 1933. &\ j p -  
na posady nowoutworzone roizpor# fl3, 
niem Ministra Sprawiedliwości z 31 
zdzierał ka 1933, Nr. 88 poz. 685 Tżż. 
Rzpp. Lwowska Izba Notarialna ro z j1* jO 
ninfejszem konkurs z  terminem do ó*** 
grudnia 1933 włącznie. ^ o -

Podania należycie udokumentowane ^  
sic należy na ręce Izby NutaTjataei o^ti- 
Lw ow ie. plac Halicki 15 (Gmach Akc. ^  
ku Hipotecznego),

M iejscowość i ilość wakujących w „i- 
posad, które będą obsadzone w  drodó'’ 
niejszego konkursu, są następujące:

I. w ©kręgu Sądu Okręgowego w
nach: pC

1. Botszowce 1 posada. 2. Brzeżana l
sa-da, 3. Bursztyn 1 posada 4. P °d!l;°  Rr- 
posady. 5. Przemyślamy 1 posada 
hatyn 1 posada.

II. w okręgu Sadu Okręgowego w ^
kowie: j y

1, Borszczów 1 posada. 2. B u c z a ł  'yń -
sady. 3. Budzanów 1 posada, 4. Kfłb ' 
ee 2 posady. 5. Mielnica 1 posada. 6- 
sterżyska 1 posada. 7. Potok Z łoty \ 
da, 8. Tłuste 1 posada. 9. Zaleszczyk1 
sada.

III Iw okręgu Sadu Okręgowego w

ray,: ^
L Ho.rodenka 1 posada. 2. Kuty * Jł.

IV. w okręgu Sadu Okręgowego we
W*e : ffjflh

1. Cieszanów' 1 posada. 2. Gródek 4.
łoński i posada, 3. Kulików 1 P°,s*~Zad,‘
Lw ów  7 posad. 5 Rawa Ruska 1 ^  ?•
6. Sokal 1 posada. 7. Winniki 1 rK"= 
Żółkiew 1 posada. ^

V. w okręgu Sądu Okręgowego w flł*n
wowle: vo-

l. Kałusz 2 posady. 2. Nadwórna ^  
sada. 3. Sołotwina 1 posada 4- ^  
w ów  1 posada, 5. Tłumacz 1 poaada-

Taft*
VI w  okręgu Sadu Okręgowego *

polu: .
1 1

1. Nowe Sioło 1 posada, 2. TarnoPLfcaM* 
sada, 3. Trembowla 1 posada. 4

1 * * * * *  710Clft '
VII. w okręgu Sadu Okręgowego w

wie: 3
1. Brody 1 posada. 2. Busk 2 

Kamionka Strumiłowa I posada. A 
1 Posada. 5. Złoczów 1 posada.

Prezes Izby N otaria ln i ’
Sokol wr.

D A J  G R O S Z  N A  C E L E  T-

R edak to r o d p o w ied z ia ln y : JuIJan R ernad iuk . 7  iln t lra r t il . .S ło w a  P o ls k ie g o ** .  L w ó w .  u l. Z lm o r o w lc * *


